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z a m ie jsc o w ą  i Administracya „Nowej Reformy" i wszystkń urzędy pocztowe; m lejsc o -  
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bd iHłmlnistracyl „kornej Reformy".
Z powodu nowego Kwartału

i  zw iększonego w  ty m  term inie r u c h u  w y ­
s y ł k o w e g o ,  upraszam y o możliwe

najwcześniejsze
zgłaszanie p renum eraty , czy to  bezpośrednio 
pod adresem : A d m i n i s t r a c y a  „ N o w e j  
R e f o r m  y “ w  K r a k o w i e  —  czy też  za 

pośrednictw em  agencyj.
W arunk i p rzed p ła ty  ogłoszono w n a g i ó w -  

k  u d z i e n n i  k a . *
P ren u m era to rzy  „N ow ej R eform y11 nabyw ać 

m ogą dw u tygodn ik  w arszaw ski
„ŚWIAT KOBIECY"

po zniżonej d la  n ich  cenie 3 K  60 hal. k w a rta l­
nie, zam iast 4 K 50 hal.

„Itarorusinf.
i.

N iedzielne dzienniki lw ow skie doniosły , że 
d o  W iednia u d a ła  się d ep u tacy a  „S taro rusi- 
n ó w “ , złożona z k s ię ż y  D aw idow icza, K oste ­
ck iego  i drów  P aw enckiego  i Z ajaca. k tó ra  
z łożyła  hr. S tucrgkhow i m em oryał o swoich dą 
żcniaeh i  po trzebach . F a k t  ten , k tó ry  n iek tó re  
o rg an y  p rasy , zarów no polskie ja k  ru sk .e j, łą ­
czą  z rozm aitem i zadaniam i po lityk i ga licy jsk iej 
W najb liższej przyszłości, zasługu je  n a  omówie­
n ie  obszerniejsze.

S taro rusin i są odłam em  um iarkow anym  d a ­
w nego rusk iego  stronn ic tw a  m oskalofilskiego, 
k tó ro  przed ła ty  pięciu rozpadło  się n a  dw a o 
bozy: um iarkow anych  i konserw atyw nych  m o­
sk a l of iłów, zw anych w prasie  polskiej „ s ta io - 
ru sinam i" —  i n a  rad y k a ln y ch  nacyonalistów  
rosy jsk ich  z pod znaku  d ra  D udykiew icza, k tó  
rzy jaw nie s ta ją  n a  gruncie nacyonalizm u ro ­
sy jsk iego , w alcząc o narodow e p raw a ro sy j­
sk ie  na gruncie galicyjskim .

R adykalny  nacyonalizm  ro sy jsk i p a r ty i d ra  
D udykiew icza, w sp ierany  bardzo usilnie wszel- 
k iem i środkam i przez nacyonalistyczne  organi- 
zacye ro sy jsk ie  i przez pólofieyalne sfery  pe­
tersbursk ie , je s t na tu ra lnym  p roduk tem  sta re ­
go m oskalofilstw a, k tó re  z zasadniczych  zało 
żeń  sw ojego politycznego  program u, m ianow i­
cie z uznaw ania narodow ej, h isto rycznej i k u l­
tu ra ln e j jedności całej t. zw. „W ielkiej Rusi".

j. W ielkorosyi, M ałorosyi i B iałorusi, n ie  w y­
suw ało  ostatecznych  konsekw ency j, a le  za trzy ­
m yw ało się w połow ie drogi, godząc system  
„w zdychan ia  k u  pó łnocy" z lo ja lną  w rażliw o­
ścią w obec w szelkich skinień z —  W iednia. 
W obec nas, P o laków , m oskalofile, aczkolw iek 
W zasadzie zajm ow ali tosam o neg a ty w n e  i 
w rogie stanow isko , co U kraińcy , p o zosta jąc  z 
n im i przez szereg la t w  t. zw. „konso lidacy i", 
zachow yw ali jed n ak  form y bez porów nania 
przyzw oitsze i k ierow ali się ta k ty k ą  um iarko- 
w ańszą.

Przeciw ' te j połow iczności i dw oistości idea- 
łów  rosy jsk ich  i p ra k ty k i lo jalistyczno-aiistrya- 
c ldej, w reszcie przeciw  swem u k o n se rw a ty ­
zm owi społecznem u i um iarkow aniu  w tak ty ce  
po litycznej, m ieli m oskalofile zawsze w  swem 
łonie  opozycyę. R eprezen tow ała  ją  głów nie 
m łodzież, k tó ra  z fa k tu  uznaw anej jedności n a ­
rodow ej icszystk ich  szczepów  rusk ich  p rag n ę ła  
W ysnuć konsekw eneye p rzedew szystk iem  co 
do  zarzucenia sam ej nazw y „ ru teń sk ie j"  i za­
stąp ien ia  je j „ ro sy jsk ą" , a  w dalszym  ciągu  co 
do rozjioczęcia jaw nej działalności rosy jsk iej 
w  G alieyi.

O pozycya ta  jed n ak , nie podsycana z ze­
w nątrz , nie n nała  dość sil, ab y  znieść w pływ  t. 
zw. „ s ta rcó w " uuiiarkowm nych i  ostrożnych ,

Maciej Wierzbiński.

S c a lim y  r o k .
V uwieść historyczna z roku iBaS,

5* (Ciąg dalszy^

M ierosław ski pok lepał go po  ram ieniu  pro- 
tekcy onalnie.

•—  Pom ysł o to  lepiej, ja k  w yzbyć się K raut- 
liofera, a  w yrw iesz żądło % g n iazda  ty c h  os 
bazarow ych .

To rzek łszy , pan lu d w ik ' odw rócił się do 
M ielźyńskiego. A w tej chwili w  uliczce, spa­
da jące j z pag ó rk a  n a  bram ę w jazdow ą, uka- 
źą* się tłum  z ry n k u  nadc iąga jący .

l a n  Sew eryn  w ystąp ił na  ęzoło schodów , 
rozciekaw iotty  w idokiem  dziew czyiiy, k tó ra  
n a  koniu , ponad  głow am i ciżby, oskrzydlona 
fclyszezącenu kosam i zd a ła  się zbliżać n ib y  na  
tarczy  bohaterów , esko rto w an a  przez garść  h a ­
labardn iku  ’ i rzeszę g ierm ków .

,Gdy uro zy sta  p rocesya  w kroczy ła  przez 
fo z w a itą  bianitj w obręb pałacow y, w yskoczył 
n a  czoło jej Oiłowacz i, n a rzu ca jąc  się E w usi 
n a  m istrza cerem onii, zaw ołał u podnćża  scuo- 
d iw ,  sk ład a jąc  dziedzicow i k ap tu rem  .ukłon 
dw orsk i. *>■

—  Panie lirabio, bohaterska panna Szre- 
Hiawska przywiodła do obozu zastęp kosynie­
rów z Murzynowa. *-v>w 

N& herolda nie bacząc, par Seweryn prze-

k tó rzy  w szystk ie  ostrza  sw ojego rusofiistw a 
s tarann ie  obłam yw ali. D opiero k ie d y  w  R osyi 
sform ow ał się silny  p rąd  nucyonalist.yczny i  t. 
zw. „neosłow iański", w  galicy jsk im  obozie mo- 
skalofilskim  „ ideow a" ta  opozycya przeciw  o- 
portunizm ow i „starców"* w zm ogła się bardzo 
znacznie. Zarów no -wyłonienie się idei „neo- 
słow iariskiej", w ziętej w k ró tk im  okresie w a­
hań w w yłączny m onopol przez w ojow niczy im- 
pe rya lis tyczny  nacyonalizm  rosy jsk i, ja k  i n a ­
głe w zm ocnienie się te j ideow ej —  rosy jsk ie j 
opozycyi wr obozie m oskalofilów  galicy jsk ich , 
s ta ły  w  bezpośrednim  zw iązku z dokonanym  
wówczas zw rotem  w  zagran icznej po lityce  ro ­
sy jsk iej od D alekiego w schudu ku —  B liskie­
mu. R osya przygo tow ując się do now ego o k re ­
su sw ojej wzm ożonej aktyw ność i n a  B ałkanach , 
w róciła  do daw nych, w  czasie je j esk ap ad  
w sehodnio-azyatyckich  nieco zan iedbanych  m e­
tod w yszukiw ania  sobie jednow iercow  i „jedno- 
rodców " i czynien ia 2 moh sw oich pupilów , a- 
by  w  te n  sposób uzyskiw ać w pływ  na w ew nę­
trzne sp raw y p aństw , leżących  n a  polu tej 
wzm ożonej ak ty w n o śc i ro sy jsk ie j. M iędzy In- 
neini przypom niała, sob ie  R osya c tern, że 
w szakże w pierw szym  okresie sw ojej ak ty w n o ­
ści ba łk ań sk ie j i zw iązanego z n ią  zaostrzone­
go an tagonizm u w obec A ustry i. w łoży ła  w 
ag itacy ę  rusofilską w  G alieyi w schodniej zna­
czne k ap ita ły . W szak tu  pracow ał k s . N aum o- 
wlcz, później, po procesie o zradę s tan u  Olg i 
I lra b a r  i  tow . w r. 1882 —  p ro to je re j rosy jsk i. 
W szak do G alieyi od czasów słynnej podróży 
1’ogodina, k tó ry  po nap isach  n a  cerkw i B azy­
lianów  w e Lwowie „ o d k ry ł"  w ty m  k ra ju  
istn ienie R osyan , szły p ieniądze rosy jside, n ie­
raz  n aw et „g ru b e" pieniądze, ja k  n a  słyn n y  w 
swoim czasie „Z iem ledielczeskij B ank", K tóry 
ja k  opow iadano pochłonąw szy m ilion rubli, 
zredukow ał, się w kró tce  do —  dużego szyldu 
n a  O rm iańskiej ulicy...

Jednem  słowem  R osya  m iała  już w. G alieyi 
udep tane, aczkolw iek  w  la tach  bezczynności 
nieco zan iedbane ścieżki. P o trzebow ała  w ięc 
ty lko  w ejść n a  nie i w eszła w osobie g ra ła  Bo 
Iwińskiego, k tó ry , dzięki sw ej energii i ha łaśli­
wości, s ta ł się ry ch ło  główmym orędow nikiem  
„o d radzającej się" rosy jskości w G alieyi wschu 
dniej. On to , zbadaw szy na  m iejscu stan rzeezy 
i prześw iadczyw szy się, że konserw atyzm  a  
także  i n iew ątp liw a uczciw ość s ta ry ch  m oska 
lofilów  nie p rzedstaw ia  zb y t w dzięcznego pola 
d la  eksperym entów  „o d rad zan ia"  rosy jskości, 
postanow ił „w zm ocnić" sw oją opieką i p rzy­
jaźn ią  m łode, owe „ ideow e" i konsekw entne
żyw ioły m oskalofilskie, k tó re  też  w kró tce  w 
ciepłej atm osferze te j opieki do jrzały , u rosły  i 
przerosły  grupę um iarkow anych  „sta rców ", 
w ydając im jak o  oportun istom  i  ru teńczykom  
w alkę na śm ierć i życie. W alka  ciągnęła  się 
nie długo, ale obfitow ała w  zajm ujące i gorące 
epizody. Młodzież ro sy jsk a  posunęła  się  w 
sw ym  zapale  do zw ab zau ia  „ s ta ry c h "  aż do 
karczem nych  napaśc i i czynnych  zniew ag, 
k tó ry ch  o fiarą  padło  k ilku  najpow ażniejszych 
s tarszych  działaczy. Spór zaś po lityczny  mię­
dzy „sta rcem " ks. D aw ydiakiem , a „m łodym " 
drem  D udykiew iczem  znalazł swój epilog przed  
trybunałem  lw ow skim , z w ynikiem  d la  d ra  
D udykiew icza ujem nym .

K ró tk a  ale zaciekła, w  środkach  nipprzebie- 
ra ją c a  w alka zakończyła  się rych ło  całkow item  
zw ycięstw em  m łodych. M oskalofile starego  ty ­
pu podzielili los w szystk ich  dyplom atów , po­
w ierzających  swe losy  w artk im  falom  szero ­
kiej, a  p rosto lin ijnej i n ieskom plikow anej opi­
nii ludu  i legli tem  rych le j, że w zięto ich n ie­
jak o  w e dw a ognie. Z jednej s tro n y  rosy jscy  
„now okursiści", m ający  do dyspozycy i o- 
grom ne środk i z zakordonu, z d rug ie j zaś s tro ­
n y  p o lity k a  k ra jow a, po objęciu rządów  przez 
d ra  D obrzyńskiego, w zięła k u rs  w yraźnie

ukrainofilsk i, p rzeciw staw iajac  U kraińców  
w szelkim  ty p o m  m oskalofilstw a, zarów no s ta ­
rego, czysto  po tencyonalnego , jajc tego  
nowego, k tó re  już  zdołało przeobrazić się w 
najczystszą  językow ą, k u ltu ra ln ą , re lig ijną  a  
w konsekw ency i n iegłoszonej ale oczyw istej 
tak że  i po lityczną —  rosy jskość.

S ta rzy  m oskalofile zlikw idow ali też w kró tce  
sw oje przedsiębiorstw o polityczne. D ziennik  ich 
„ rfa ły czan in "  p rzesta ł w ychodzić. G aze tka  lu ­
dow a zam arła  rów nież. Je d y n y  zaś poseł z ich 
obozu, znany  p a rlam en ta rzy s ta  d r K orol w s tą ­
pił, jak o  h o sp itan t, do uk ra ińsk iego  k lu b u  se j­
m owego, z k tó reg o  też ram ienia  uczestn iczy ł 
w p racach  sejm ow ych i w tw orzeniu  now ej or- 
d y n acy i sejmowej'.

N a w idow ni po litycznej pozostali ty lk o  sam i 
„R osyan ie" d ra  D udykiew icza, jak o  czynny ele­
m ent polityczny . W praw dzie p o lity k a  d ra  Bo- 
brzyńskiego i ich tak że  zastępstw o w  p a rla ­
m encie i w Sejm ie z redukow ała  do jednego  za­
stęp cy  w  osobie d ra  M arkow a, bo d r  D udykie- 
wicz p rzy  w yborach  do Sejm u pad ł w e w szy st­
kich p ięciu  okręgach , w k tó ry ch  staw ał, ale, 
mimo to, m ając do dyspozycyi w ielkie pism o, 
świeżo założoną „ P rik a rp a tsk ą  R uś" i duże śro ­
dki pieniężne, R osyanie m lm oto rozw ijali oży­
w ioną działalność po lityezno-ag itacy jną , sze­
rząc praw osław ie, zak ład a jąc  m nóstw o burs ro ­
sy jsk ich  i t. p.

Z ao strza jący  się z dniem  każdym  od przesi­
len ia  aneksy jnego  an tagonizm  austryacko-ro - 
sy jsk i w pływ ał b^zw ątp ien ia  bardzo  silnie na  
coraz w iększe w zm aganie się czułości opiekuń­
czej g ra fa  B obrińskiego wobec jego pupilów  w  
Galieyi, co u ła tw iło  im przetrw an ie  okresu  ta k  
wrogiej d la  nich p o lity k i d r B obrzyńskiego tem - 
bardziej, że p o lity k a  ta  z rozm aitych pow odow  
sp o tk a ła  się z bardzo  ostrą  o p o z y c ją  ze s tro ­
n y  w schoanio-galiey jsk ich  stronn ic tw  polskich.

O becnie po zm ianie system u politycznego  d ra  
B obrzyńskiego n a  jak iś  inny, d o tąd  jeszcze bli­
żej oznaczyć się nie d a jący , i po przeprow adze­
n iu  reform y sejm ow ej, sy tu a c y a  zm ieniła się 
o ty le , że zam arli d o tąd  m oskalofile s ta re j m ar­
k i, nazyw ani dla odróżnienia od U kraińców  z 
jednej a  od R osyan  z d rugiej s tro n y  —  „S ta- 
ro rusinam i", dali znak  życia po litycznego  i w y­
sy ła jąc  w spom nianą na  w stępie d ep u tacy ę  do 
W iednia, złożyli dow ód, że są i chcą  być  n adal 
pew nym  czynnikiem  politycznym i we w schod­
niej części k ra ju  naszego.

To ożyw ienie się S taro rusinów  je s t zjaw i­
skiem  d la  naszej po lityk i k ra jow ej w ażnem , d la ­
tego  też w aru n k i tego ożyw ienia się i tkw iące 
w  niem  polityczne m ożliwości rozpatrzym y  w 
następnym  arty k u le .

Rzym , 18 czerw ca.
A gencya S tefaniego donosi z D urazzo pod 

d a tą  17 b. m, o godzinie 1.30 po południu:
Powstańcy zaatakowali nagle miasto pod 

czas gdy Miry dyci udali się w kierunku ku 
Szijanowi.

O baw iają Się, że powstańcy lada chwila w  
wielkiej liczbie wtargną do miasta.

Maliscrzj zajdują się w odwrocie.
O bm yślają p lan  zreorgan izow ania  obrony , 

ab y  m iasto u ra tow ać  i zyskać  czas d la  o trzy ­
mania posiłków  z północy.

Rzym , 18 czerw ca. 
A g S tef. donosi z D urazza pod d . 17 b. m. o 

7 min. 15 wieczorem : Tysiąc Mirvdytow 
i Mahssorów oioczonych zostało przez po 
wstańców i zdziesiątkowanych .

godz

18 czerw ca, 
parlam entarze  
lis t z p rośbą,

Sroftie faltiiiRlt u JHircnii.
( T e l e g r .  „N R e f .“)

Nowy atak powstańców.
Wiedeń, 18 czerw ca.

P okó j w  D urazzo n ie trw a ł długo, w czoraj 
bow iem  po południu  powrs tań cy  zaa tak o w ali 
znow u m iasto . A tak  te n  tym  Tazem je s t  tem  
groźniejszy , że znaczna część M alissorów  w y­
sian a  zosta ła  do Szijak . W idocznie pow stańcy  
znowu zaw iadom ieni zostali, iż 1200 Malisso- 
rów  i żadarm ów  odeszło z D urazza do S z ra k  
i w yzyskali tę  chwilę, a b y  zaa tak o w ać  m ia­
sto . A tak  te n  w yw ołał w D urazzo straszliw ą 
panikę. O baw iają się bow iem , że tym  razem  
m iasto w padnie  is to tn ie  w  ręce pow stańców , 
na k tó ry ch  czele sto i 40 oficerów  tureck ich , 
podczas gdy, woj ska rządow e są  zupełnie nie- 
w yszkolone.

Par.amentarze.
Durazzo,

W czoraj przybyli tu  dw aj 
pow stańców , k tó rzy  przyw ieźli 
aby  rannych  pow stańców  p rzy ję to  do szpitala, 
a  zab itych  pogrzebano. Po w ręczeniu tego lis tu  
parlam en tarze  w rócili do obozu, odbyw szy  po­
przednio w pałacu  n a rad ę  z ks. W iedem .

Pogrzel* pulK ow niK a Thompsona.
Durazzo, 18 czerw ca. 

Onegda, odbył się tu pogrzeb pu łkow nika  
Thom psona. Całe m iasto  p rzyb rane  było  w ża­
łobne chorągw ie. Pochód żałobny  w yruszył z 
pałacu  książęcego. N a czele k o n d u k tu  niesiono 
w ieńce posłów  zagranicznych, o raz  w ieniec od 
księcia, z w aw rzynów . Za tru m n ą  postępow ała  
p a ra  książęca  w żałobie. K siążę złożył też na 
trum nie w ysoki order. E sk o rtę  honorow ą tw o­
rzyli m arynarze au s try accy  i w łoscy. Zwłoki 
pu łkow nika  Thom psona w ysłane będą  okrętem  
do H oiandyi.

Sprowadzenie Mirydytów. * 
Londyn, 18 czerw ca. 

„D aily  T eł."  donosi, że M irydyci sp row a­
dzeni zosta li do D urazza mimo p ro te s tu  m ię­
dzynarodow ej kom isyi k o n tro lne j, k tó ra  się te ­
m u sprzeciw iła. R ząd jed n ak  albańsk i ta k  sil­
nie na lega ł w tym  k ierunku , że książę w końcu  
m usiał się n a  to  zgodzić.

M inistrowie a lbańscy  żądali, a b y  z okrętów  
w ojennych strze lano  z a rm a t w  pow ietrze w 
czasie walki z pow stańcam i, ab y  ich p rzes tra ­
szyć. K onsulow ie jed n ak  odm ów ili tem u, po­
w ołując się n a  neutralność.

Agitatorzy tureccy w Skutari.
Wiedeń, 18 czerw ca. 

„A lban. C orresp ." donosi że  w  S k u ta ri uw i­
ja ją  się od dłuższego czasu a g ita to rzy  tu rec­
cy, k tó rz y  zam ieszkali n aw e t w domu konsu ­
la  w łoskiego i podburzają  ludność przeciw  o 
becnem u rządow i, k tó rą  chcą pozyskać na 
rzecz ogłoszenia zw ierzchności su łtana .

Zadania powstańców'.
Wiedeń, 18 czerw ca 

„A lban. C orresp ." donosi z D urazza: W śród  
rannych  pow stańców , sprow adzonych do m ia­
sta , znajdu je  się H am di R u b jek a  z Szijak, k tó ­
ry  ośw iadcza, że pow stańcy  sprow adzeni zo­
sta li pod D urazzo sygałam i św ietlnym i i w ez­
w ani do rozpoczęcia walki,- 

T a  sam a korespondeneya donosi, że ks. 
P ren k  Bib D oda w odpow iedzi n a  propozycyę 
ugodow ą, czynioną pow stańcom , o trzym ał od­
pow iedź. iż pow stańcy  ty lk o  w ted y  złożą broń, 
jeżeli M irydyci odesłan i zostaną  do  swoich 
siedzib, a  książę nie w ystąp i przeciw  p ow stań ­
com  agresyw nie.

Zatarg greciza-ii^Gclirf.
( T e l e g r .  „N. R e f .“)

Budapeszt, 18 ezerwrca.
W y słan y  do  A ten  k o responden t dziennika 

„Az E s t“ , A dorian  rozm aw iał z -posłem greckim  
i g reck im  m inistrem  spaw  zagran icznych . Obaj 
w yrazili nadzieję, że mimo k ry ty czn e j sy tuacy i 
nie są w yczerpane w szystk ie  środiu , k tó ż b y  
jeszcze m ogły zapobiedz w ybuchow i k rw aw e­
go  konflik tu .

Prześladowanie ludność: greckiej.
Londyn, 18 czerw ca.

,T im es" donosi ze Sm yrny: W śróa G reków  
pan u je  w ielka pan ika  pod  w pływ em  licznych 
m orderstw , dokonanych  przez bandy. Ludność 
g reck a  ucieka  zew sząd k u  w ybrzeżom .

K onsulow ie m ocarstw  w  Sm yrnie odbyli 
w czoraj w spólną k o n fe re n c ję  celem  poczynię-" 
n ia  odpow iednich zarządzeń  z pow odu p an ik i 
w śród ludności. . 1

Ateny, 18 czrSPWSJ*
Rada m inistrów  ucnw aliła  różne "arząSw* 

•nia celem pom ieszczenia 160.000 'CTrcków, kf'ó» 
rzy  zbiegli z M alej Azyi. W szyscy  ci zbiegow ie 
m ają  być w ysłan i do M acedonii.

Interwencja mocarstw.
Konstantynopol, 18 czerwca.

M ocarstw a m ają  zaproponow ać zarów no *w 
A tenach ja k  i w  K onstan tynopo lu , ab y  w szyscy 
zbiegow ie g reccy  w rócili z pow iotem  do Ma­
lej Azyi, pod k o n tro lą  kom isy i nnędzynarodo  
wTej. złożonej z zastępców  wrszystk ich  m o­
carstw .

Inicyatywa Rosvi.
Berlin, 18 czerw ca. 

„Loc. A nzeiger" donosi, że g ab ine t ro sy jsk i 
p roponuje przedsięw zięcie 'zb iorow ego k ro k u  w 
K onstan tynopo lu  i w  A tenach , celem  zapobie­
żenia starc iu  g recko-tureckiem u. D otąd  jed n ak  
R osya oficyalm e z tą  p ro p o z y c ją  nie w ystąp iła . 
W szystk ie  m ocarstw a zgodnie ośw iadczają , że 
koniecznie należy zapobiedz w ojnie g recko -tu ­
reck iej

O neutralność Bułgaryi.
B ukaresz t, 18 czcrwma 

Rząd rum uńsk i postanow ił w razie  gdyby  
B u lg ary a  na w ypadek -wojny grecko-tu reck ie j 
za ję ła  stanow iska  p rzychylne d la  T urcyi, u- 
w ażać ta k ie  stanow isko  B ułgary i za narusze­
nie pokoju  b u k aresz teńsk iego  i w ysnuć z tego 
odpow iednie konsekw eneye.

Prasa irantusHa o nosym stUascis.
( T e le g r .  „N. R e ( .“)

Paryż , 18 czerw ca.
D zienniki im iarkow ane repub lik ań sk ie  i kon ­

serw atyw ne y y ra ż a ją  w praw dzie żyw e zado­
wolenie, że obecnie zapew nionym  je s t p rzepro­
w adzenie trzy le tn ie j służby w ojskow ej, ale 
podnoszą, w ątp liw ość i co do re sz ty  program u 
gabinetu .

„F ig a ro "  p isze, że V iviani by l w  pew nej 
m ierze tłóm aczem  w szystk ich  stronnictw , ale 
co do resz ty  p lanów  jego  istn ie ją  u 2sasadnione 
obaw y. Z adenuncyow ał on bogatych  ta k , ja k ­
by  tw orzyli osobną k lasę  w narodzie  a  uczynił 
to  pod  m aską spraw iedliw ości podafkow ej.

-Jaures a ta k u je  ostro  w „H um an ite" gabi­
ne t, k tó rem u  zarzuca dw ulicow ość i tw ierdzi, 
że najw idoczniej gab inet p rzy ją ł jak ieś  zobo­
w iązania w obec pa łacu  E lizejskiego w  spra­
wie trzy le tn ie j służby w ojskow ej.

prow adził w zrokiem  E w usię i, gdy  zeskoczyła 
z siodła, o zwał się:

—  P an n a  S zren iaw ska? Czy nie có rka  m e­
go d ruha, m ężnego oficera z pod R ajg rodu?

—  T ak  je s t —  odparła  E w a, rozróżow iona 
ja k  p ąk  róży  pachnącej. — N ieboszczyk o j­
ciec m ój by ł pod  R ajgrodem .

—  To w itam  cię tem  serdeczniej, m oja 
paim o. Snadż duch  o jca  m ieszka w  tobie.

U ścisnąw szy je j rękę, niezw łocznie pow iódł 
ią  w  p rogi pa łacu , gdzie E w usia  d o sta ła  się 
w gw arne, oficeram i p rzep la tane  m row isko 
pań . Z jechały  one, by  odw iedzić m ężów, braci
i krew njm h, a  państw o  Sew erynostw o Miel- 
żyńscy  przygarnęli je  i gościli, n iby  wr ogrom ­
nym  dom u zajezdnym .

(W salonie b łęk itnym , cennem i dziełam i sztu- 
ici uśw ietnionym , pani Sew erynow a, czterdzie- 
s to -trzy le tn ia , p rzy s to jn a  dam a p rzy ję ła  E w u­
się z o tw artem i d la  w szystk ich  rękom a, z do­
b rym  uśm iechem  m atrony . U sadziw szy ją  obok 
siebie, poczęła zaraz m yśleć g łośno, k łopo tać  
się o kwmterę d la  now ego gościa  w przepełn io­
n y 111) ja k  koszary , zam ku.

U jrzała p rzechodzącą przez salę ochm istrzy­
nię p'ałaci>wą, pannę G ram ińską  i  p rzyw ołała  
ją  do siebie.

—  Moja d ro g a  Jad w ig o , pow ierzam  ci p an ­
nę Szren iaw ską. Z najdzie  się dla n iej kąc ik  
w  tw ym  poko ju?  —

—  Ależ, pan i hrabino gdzieżby  p an n a  Szre- 
n iaivska tam  spała?  Mam już cz te ry  pan ie  
u siebie. Ł óżka an i jednego w olnego —  broni­
ła  się te re y a rk a , sp la ta jąc  d łonie, ale  d o da ła : 
C hyba n a  podłodze, n a  sienniŁ u...£

1 To <ija m nie dosyć dobrze —  upew niła  
ją  E w a, a  h rab ina , spraw ę tę  uw ażając za za­
ła tw ioną, sp y ta ła  iej:

—  Zapewnie m asz tu  w obozie b ra ta , lub 
narzeczonego?

N a to  dziew czyna sp lunęła  szkarła tem . —  
M iała bow iem  w rażenie, iż pani Sew erynow a 
w y czy ta ła  je j z czoła n a jsk ry tsze  m yśli, jak ie  
d la  n iej sam ej osłonięte by ły  ta jem nicą. Nie 
uśw iadam iała  sobie tego , że od w yjazdu  W o­
sia  w zdychała  za nim , zazdrościła m u i, ucie­
k a ją c  do obozu, u lega ła  magnesowa —  sk ry ­
te j nadziei spo tk an ia  się z „przy jac ielem ".

Nie b ąk n ę ła  o nim  słow a. Ale SKoro p an n a  
M arya B olew ska, w tajem niczyw szy  k a n d 5'd a t-  
k ę  n a  p ielęgn iarkę vr u rządzen ia  lazaretow e, 
pozostaw iła  ją  sam ą, E w a  puściła  się na plac 
ćwiczeń, w  oczekiw aniu, że zoczy tam  W osia 
pod  bronią.

Tuż pod  p raw ym  bokiem  p a łacu  gnieździła 
się o ficyna o p ięknej, sty low ej fasadzie, św iad ­
cząca  chlubnie o sm aku estetycznym i dziedzi 
ca, w  sz tukach  pięknych, a  zw łaszcza m alar­
stw ie rozm iłow anego. L ubo n iew ielka, p o s ta ­
w iona gdzieindziej jako  dw orzyszcze szlache­
ckie, uchodziłaby  za w yraz  w ysokiego po­
ziom u k u ltu ra ln eg o  ów czesnego obywatclstwm  
poznańskiego . Jed n ak że  tu ta j  p rzygaszał ją  
ogrom  ciała  pałacow ego. 'Jakby, w  poczuciu 
skrom ności, p rze ję te j od p a n a  S ew eryna nie 
w y staw ia jącego  p iękna sw ej dusyy n a  pokaz 
tłum u, cofnęła  się o k ilk a  kroków  z lin ii fron 
rów ej w ielm ożnej budowli, p rzysłon iła  czołr 
buk ie tam i w ybuja łych , ro zk w ita jący ch  bzów- 

P o  za nią rozpoczynały  się bezpośrednio

zabudow ania gospodarcze folwmrku B ugaj, a  
opodal p raw ego je j sk rzy d ła  szła tuż  za mu- 
rem , p a rk  opasującym , przez m okraw e g ru n ta  
d ro g a  do N owego M iasta. O skrzydliw szy Bu- 
ra j, w znosiła się n a  p iasczy stą  w yniosłość, 
św ieciła żó łtą  taśm ą, to n ącą  w  ogrom nym  le- 
sie igliw nym .

Ciem ny m ur drz°w  p rzysłan ia ł cały  h o ry ­
zo n t zachodni, rozpościerał się daleko  k u  pó ł­
nocy  aż na sk ra j w zgórza, zw róconego w' s tro ­
nę  d rogi z W innogóry  —  gen era ła  H en ry k a  
D ąbrow skiego w ieczystej p rzystan i.

N a pastw isku  m iędzy B ugajem  a k raw ędzią  
lasu  czerniło  się k ilka p lu tonów  k o sy  m er skicli 
ćw iczących się w  obro tach . Z d rug ie j strony 
drogi u jrza ła  E w usia  chłopków  z M urzynow a i 
innych, świeżo do obozu zaci jg n ię ty ch , k tó ry m  
oficer odczytyw ał a r ty k u ły  w ojenne. Rozłożyli 
się ta m  rów nież strze lcy , w  liczbie dw ustu  
k ilkudziesięciu  i uzupełniali zapasy am u n ic ji, 
już to  le jąc  ku le  w  form ach, już to próbując, 
czy Kule te  s to su ją  się do luf poszczególnej 
b ro n i pa lnej, Zaduże k u le  rąbano  w  k aw a łk i 
t  zw. siekacze, k to  posiadał dubeltów kę zaopa­
try w ał się w  sz ru t najg rubszego  k a lib ru  czyli 
t. zw. lo ftk i, w  proch  i w  kapiszony , w reszcie 
w pakuły n a  p rzy b itk ’ służące.

Pozostaw iw szy, strzelców  pod w odzą podo­
ficerów , przew ażnie zbiegów  z w o jska  p rusk ie ­
go, m łodzieńczy ich dow ódca, J u lia n  G rabski, 
pow racał do m iasta  z oficeram i: .W iktorem
Szołdrskim , L udw ikiem  Sokolnickim , Losso- 
wem, S tacheckim , ILrólikowsoim, Brownsfor- 
dem  i N iesiołowskim

Z aszkliły  się źrenice mlodymh oficerów  na

w idok zbliżającej się dziew czyny, k tó ra  w szak­
że o s trze lan a  już b y ła  pociskam i ocznymi zby t 
dobrze, ab y  m ia ła  strac ić  kon tenans. A  że w 
G rabskim  poznała  jednego  z gości p a ła c o  
wycli, wdęc podeszła do n iego śm iało i z ap y ta ła  
I?"..'kuzyna sw ego", W osia Zadorę.

N ik t” w szakże z oficerów  nie znał tak ieg o  
szeregowma. Zapew niono ją , iż n iem a go w 
obozie.

Zwróciwszy głów kę sm ętnie, w ędrow ała 
dalej bez wwraźnego celu w  k ie ru n k u  lasu, 
chcąc un iknąć  to w arzy stw a  m łodych oficerów , 
k tó ry ch  łaskocące  w ejrzen ia  w yraźnie zapra­
szały  do dalszej rozm ow y.

Tym czasem  słońce zniżające się ku  zacho­
dow i, twmrzyło nr.a lasem  kopu łę  św ietlną- go­
re jącą  i roztopionem  złotem  ociekającą. K ą­
p a ły  się w  niem  w ierzcnoiki d rzew , spalały  n a  
w ęgiel. B łogi spokój przedw ieczorny^ schyla 
się n a  ziem ię, o tu la ł się chłodem  ukojen ia . A 
w onie igliw ne, nasycone oddechem  ziem;, d a rn i 
leśnej i ziół owiewmły Ew usię. ’

N ie zapuszczając się daleko, dziew czyna 
znużona przejściam i tego  znojnego, a  w ielkie­
go dnia  v  swem życiu, poczęła  m a ć  nad  ro­
wem goździki dzikie, s trze la jące  w górę ciem­
no -k rw aw em i głów kam i, liliowe, deliltaine 
dzw onki i k ie lichy  pow ojów  bladoróżow ych 
pełza jących  w traw ach  i złote lwie paszcze r 
inne  kw iecie, obficie k n u ją c e ^ b rz e g  la su  dzię; 
ki fenom enalnie w czesnej wiośnie.

(C. %  Ł.)
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Interpelacja, w sprawił języka 

polskiego w Chełmszczyśnie.
D um a przyjęła w czoraj nag łość in terpelacy i 

w  spraw ie tendency jnego  postępow ania  guber­
n a to ra  chełm skiego wobec stow arzyszeń pol­
skich. In terpelacyę  popiera li D ym sza i H ara- 
sewicz.

Pow odem  in te rpe lacy i było n ielegalne szy­
kanow anie języ k a  polskiego, zastosow ane 
przez g u b ern a to ra  wobec T ow arzystw a pożycz- 
kow o-oszczędnościowego Pom oc" w Chełmie. 
Rzecz się m iała  tak : T ow arzystw o odbyw ało d. 
4 m arca b. r. sw oje w alne zgrom adzenie. P re ­
zes ra d y  T ow arzystw a, m iejscow y obyw atel 
ziem ski, Tadeusz K ozerski, zagaił posiedzenie 
w  języku  polskim . N a to  podniósł się obecny 
na  posiedzeniu p rzedstaw iciel policyi i zabro­
nił mu m ówić po polsku. G dy p. K ozerski o- 
św iadczył, że żadne rozporządzenie nie zab ra ­
n ia m u mówić po polsku , p rzedstaw iciel poli­
cyi, porozum iaw szy się z po licm ajstrem  te le ­
fonicznie, zezwolił na  kon tynuow anie  posie­
dzenia. W  aziew ieć dni jed n ak  potem , na  mo­
cy postanow ienia g u b ern a to ra , skazano  p. Ko- 
zerskiego oraz p. E d w ard a  Zypcera, k tó r j ' po ­
tem przew odniczył obradom , n a  g rzyw ny  po 
500 rubli każdego, a  gdy  odm ówili zap łacenia  
k a ry , uw ażając ją  za n iepraw ną, osadzono ich 
w areszcie.

W  postanow ieniu  sw ojem  pow ołał się g u b er­
n a to r nap rzó d  na  ustęp  z dz iennika kom itetu  
m inistrów  z 6 czerw ca 1905. Koło polskie w 
sw ojej in terpelacy i stw ierdza, że ustęp  ten, od­
noszący  się do powiatów ', z k tó ry ch  sk ład a  się 
gub ern ia  chełm ska, n ak azu je  w praw dzie p ro ­
w adzić biurowTość i k o re sp o n d en c ję  po ro sy j­
sku , a le  t j lk o  w m iejscow ościach z ludnością 
w yłącznie rosy jską . Zresztą zaś nie zaw iera ówr 
dziennik  zakazu  m ów ienia po polsku na  ze­
b ran iach  tow arzystw  p ry w atnych , an i też przy  
u tw orzeniu  gubern ii chełm skiej żadnych  no­
w ych ograniczeń języ k a  polskiego nie w pro­
w adzono. Pow ołuje się dalej g u b ern a to r na  
sw oje w łasne postanow ienie obow iązujące, w y­
d ane 10 w rześnia zeszłego roku . Postanow ie­
nie to  jed n ak  zakazuje ty lko  rozszerzania 
p raw  języka  polskiego, ale p raw  już istn ie ią- 
cych nie ogranicza.

W obec tego Kolo polskie w sw ojej in te rp e ­
lacy i zapy tu je  m in istra  sp raw  w ew nętrznych, 
czy  w iadom o m u, że pp. K ozerski i Z ypcer zo­
s ta li w śród tycb okoliczności n iepraw nie po­
zbaw ieni wolności, a  jeżeli ta k , to  co m inister 
uczynił, aby  n a  przyszłość g u b ern a to r chełm ski 
nie n ak ła d a ł n a  n iew innych obyw ateli sam o­
w olnych k a r  i n ie pozbaw iał ich tvolności.

esferccua polski a Stanach 
ZjetfnjtzGMh.

D r S tarzyńsk i, prezes polskiego Zw iązku so­
kolego w Am eryce, m iał w czoraj w sali Sokoła 
krakow skiego  odczyt o stosunkach  narodow ych 
i społecznych w śród  w ychodźtw a polskiego w 
S tanach  Z jednoczonych. T a k  osoba prelegen ta , 
k tó ry  rep rezen tu je  d rogą  naszem u sercu czw ar­
tą  dzielnicę Polski, ja k  tem at odczy tu  ściągnę­
ły  do sali liczną publiczność, w śród niej w ielki 
zastęp  m łodzieży skau tow ej, sokolej i z k ad r 
strzeleckich .

Z ajm ujący odczyt, w ygłoszony akcen tem  n ie­
co am erykańskim , trw a ł 1 godzinę, i nagrodzo­
ny  został hucznym i, niem ilknącym i oklaskam i.

Polonia am erykańska  sk ład a  się z k ilku  
w arstw , k tó re  zostały  tam  osadzone przez roż­
ne co do sw ego ch arak te ru  fale w ychodźcze, 
idące od ojczyzny. P ierw sze fale b y ły  spora­
dyczne. Za pierw szą polską rodzinę osiedleń­
czą w A m eryce może uchodzić odrośl zam oż­
nego dom u Zborow skich, k tó ra  po ścięcia Sa­
m uela w yem igrow ała z Polski. J e s t  fak tem  
znam iennym , ze w czw artem  pokoleniu  nbri- 
sci —  ta k  już się nazyw ali —  poczuli sie krw ią 
polską, co w  r. 1848 publicznie w yznał przed­
staw iciel te j rodziny  na obchodzie listopado­
wym. P om ijając  tak ich  chw ilow ych em igran­
tów  jak  K ościuszko i P u łask i, stw ierdza p re ­
legent, że pierw sza znaczniejsza fala p rzybyła  
po r. 1831.

D uch, - jak im  la  em igracya i następne do r. 
1803 były owiane, by l duchem  w yczekiw ania,
—  los w ychodźczy uw ażano za coś p rzejścio­
w ego, co miało się zakończyć pow rotem  do oj­
czyzny. Tym czasem  brali ci P o lacy  udział w  
wojnie am erykańsk iej w r. 1851, i m a te ry iln ie  
zdaleka popierali w szystk ie usiłow ania wolno­
ściowe w  ojczyźnie. Ich  duszą by ł H enryk  
K ałusow ski, kom isarz R ządu  N arodow ego na 
S tan y  Zjednoczone.

P o  upadku  pow stan ia  styczniow ego nap ły ­
n ę ła  d ruga  w iększa fa la  w ychodźcza, głównie 
z pod zaboru p rusk iego . N apływ  jej p rzypada  
n a  rozkw it przem ysłu fabrycznego w A m ery­
ce. Ten żyw ioł polski, w yszkolony w P ru- 
siech, zdobył w now ej ojczyźnie pew ien dobro­
by t i by łb y  pod wpływ em  e ty k i am erykańsko- 
n iem ieckiej może się w ynarodow ił gdyby go 
n ie  w zm ocniła czw arta  fala, n iosąca tym  ra ­
zem z P o lsk i lud  w łościański, k tó ry  n ieste ty  
w A m eryce odraza  poszedł w niew olę przem y­
słu  żelaznego i  kopalnianego. G dyby przed 25 
la ty  k ierow nicy G alicyi p osta ra li się o zorgani­
zow anie rozjtoczynającego się w ów czas ruchu 
w ychodźczego i sk ierow ali go przedew szyst- 
kiem  n a  rolę, tak  ja k  to  czyniła em igracya 
szw edzka, n iem iecka i t .  d., byłby nasz lud 
dziś panem  szerokich ziem, m iałby w śród  sie­
bie bogaczy, doszedłby może do w łasnego 
p rzem ysłu  i górn ictw a. Tym czasem  nasz lud 
pchał się do m iast, osiada! w pobliżu fab ryk , 
i  w  tak ich  gęstych  skupieniach zan ikał zupeł­
nie. Błędem było  —  stw ierdzam y to już po 
niew czasie —  i to , że d la  naszych em igrantów  
n ie  założono tam  n a  m iejscu osobnego banku  
ta k  ja k  to  uczyniła em igracya niem iecka 
szw edzka, czeska, me m ów iąc już o żydow ­
sk ie j. T ak i b an k  b y łb y ’ dziś m iał se tk i filij, 
rozporządzałby  pu 25 letn iem  Istnieniu k ap i­
ta łem  co najm niej 500 mil. dolarów  i k o n ­
cen trow ałby  u siebie w szystk ie  zarobki polskie. 
Tym czasem  chłop polski, oszukiw any przez 
b an k i cudze, do dziś jeszcze trzym a się s ta re ­
go system u deponow ania swych oszczędności
—  w sienniku. Spraw ę założenia takiego banku 
polskiego k ładzie  p re legen t na  sercu pow ażnym  
czynnikom  w  kraju .

Ostatnia i największa fala napływała z Kró­

lestw a Polskiego w  ciągu osta tn ich  la t dzie­
sięciu. Zaczęło się to  od czasów  tam tejszego  
przesilenia fabrycznego, a  po okresie rew olu­
cyjnym  z roku  1905, fa la  gw ałtow nie w ezbrała 
ta k  że ogółem w  tem dziesięcioleciu, ja k  s ta ­
ty s ty k a  w ykazuje, blisko milion P o laków  przy ­
szło szukać lepszej doli w  A m eryce. Połow a 
tego w yeliodźtw a to  potom kow ie szlach ty  za­
gonow ej, uśw iadom ieni narodow o, n a  dnie du­
szy m ający uk ry te  a sp ira c je  państw ow e. P o ­
w odzi im  się w zględnie dobrze, nie tak  jak  
drugiej połowie, sk ładającej się przew ażnie z 
robotników , k tó rzy  natrafiw szy  na okres prze­
silenia w  przem yśle am erykańskim , nie u s ta ­
lili swego losu, i dalej ożywieni są tym  sam ym  
nastro jem  rew olucyjnym , z k tó rym  przyjechali 
z pod  zaboru rosyjskiego.

C iągną w reszcie do A m eryki i rozpraszają  
po niej atom am i różni oszuści, dalej nieszczę­
śliw cy, goniący za Chlebem, i ci pod względem  
narodow ym  nie odgryw ają  żadnej roli albo ty l­
ko ujem ną. D odatnim  elem entem  są wśród tych  
jednostek  ty lk o  w ygnańcy  polityczni, odświe­
żający  Polonii am erykańsk ie j uśw iadom ienie 
narodow e.

W obec często w yrażanych  obaw, że Polonia a- 
m erykańska  się w ynaradaw ia, udow adnia  p re ­
legent, że są one płonne a  to  głów nie dzięki 
szczególnym formom społecznym , na  jak ich  o- 
p a rła  swój by t A m eryka. Żyje ona skupien ia­
mi, zw artem i solidarnie około parafij kościel­
nych, co w yklucza asym ilacyę. Chicago n p. 
to jak b y  szereg w si polskich, k tó re  się naw et 
rozszerzają i w ypiera ją  tam tejszych  Niemców. 
U jem ną stroną  tych grup  je s t to, że b rak  im 
inteligencyi. Na przeszło trzy  m iliony Pulaków  
uczęszcza do uniw ersy tetów  am erykańskich  
ty lko  200, a  naw et do tam tejszej szkoły  pu­
blicznej uczęszcza ich m ało. W inien tem u zda­
niem  p re legen ta  konserw atyzm  naszego chłopa 
oraz w pływ  k leru , k ió ry  nie pozw ala posyłać 
dzieci do szkoły bezw yznaniow ej. Pod  w zglę­
dem  te d y  uw arstw ow ienia społecznego nasza 
em igracya nie je s t dostatecznie  zróżniczkow a­
na; zmieni się co może z czasem , gdy  S tany 
Zjednoczone, dotychczas w yzyskujące pospie­
sznie swoje n a tu ra ln e  bogactw a, w ejdą w  okres 
norm alnego rozw oju i zrzucą z siebie k lą tw ę 
tym czasow ości.

Polityczne życie skup ia  się w Polskim  Zwią­
zku N arodow ym , w Z jednoczeniu rz. k a t. i w 
obozie socyalistycznym . Te trzy  obozy p row a­
dzą  z sobą w alki, k tó re  choć czasem  przyb iera­
ją  form ę b ru ta ln ą  i n iesm aczną, w yw ierają  je ­
d n ak  n a  ogół wpływ dodatn i, uśw iadam iający .

W śród te j Polonii n a ra s ta  obecnie powoli 
ów trzeci stan , k tó rego  brak ło  daw nej w Pol­
sce. S tan  ten  dąży do w pływ u n a  rządy  m iej­
scowe i państw ow e, aby  k iedyś postaw ić na  po­
rządku  dziennym  spraw ę polską. Tw orzy się 
w A m eryce n-owy ty p  P o laka , przedsiębiorcze­
go a  ożyw ionego patrvo tyzm em  nie gorszym  
niż u P o laków  w  ojczyźnie. Ten ty p  ODiecuje 
sobie k iedyś pow ró t liczny do ojczyzny. Na ra ­
zie panu je  m iędzy tym  odłam em  P olsk i a  m a­
cierzą w zajem na w ym iana sił m ate rya lnych  i 
m oralnych. P ow rotne fale z A m eryki p rzyczy­
n iły  się do w zm ocnienia ruchu  ludow ego w 
G alicyi a  zw łaszcza w K rólestw ie. P o trzeba  
jed n ak  P o lonu  am erykańsk ie j przedew szyst- 
k iem  in teligen tnej m łodzieży. Młodzi polscy 
inżynierow ie, k tó rzy  idą po zarobek do Sybe- 
ry i, do Bośni i  H ercegow iny, znaleźliby  w  A- 
m eryce w śród swoich n ie ty lk o  chleba, lecz i po­
le do narodow ego działania. M ogliby oni tu  
przejść s tu d y a  inżynieryi w ojskow ej i stw orzyć 
korpus oficerski w przyszłej arm ii polskiej. 
P ien iędzy  Polonia polska am ery k ań sk a  od ro ­
daków  me potrzebuje, bo sam a je śle do k ra ju , 
ale —  ślijcie nam. Szanow ni R odacy, co macie 
najszlachetniejszego, śiijcie młódź tę , co przy 
ogniskach skautow ych obozow isk m arzenia swe 
snuła  —  tę, k tó ra  w sp arta  n a  karab in ie , w  du­
szy nuciła: „Idzie żołnierz borem , lasem "... tę 
w reszcie, co pod pom nikiem  ziożyla ślubow a­
nia, a  tem da ła  nam  pierw szą pobudkę ze „Zło­
tego rogu"!

‘ Urwarreir; ’ i s  czerwca- f

k r o n ik a .
Kraków, 18 czerwca.

Uroczyste odsłonięcie pomnika dr Henryka Jor- 
dana odbędzie się w niedzielę 21 b. m. przed po­
łudniem w parku dr Jordana. Uroczystość roz­
pocznie się naDożeństwem w kościele św. Anny o 
godz. 8 A  rano. Około godz. 10 przed południem 
zbiorą się delegacye i zaproszeni goście w paiku 
u stóp pomnika. Młodzież szkolna oraz młodzież 
rękodzielnicza- zgromadzi się przed trodz. 10 na 
Błoniach naprzeciw parku dr Jordana w miej­
scach, które wskażą przewodnicy.

Młodzieżą szkół średnich zajmie się prof. dr Ka­
rol Dawidowski. t

Budżet m. Krakowa. We wtorek rozpoczęły się 
obrady komisyi budżetowej Rady m. Krakowa. Po­
trw ają one cały tydzień tak, że prawdopodobnie 
kom isja |uż w tym tygodniu budżet załatwi, po­
czerń będzie wystawiony przez dni 14 na widok 
publiczny dla przeglądnięcia przez opodatkowa­
nych. W pierwszych dniach lipca b. r będzie 
budżet przedłożony pełnej Radzie miejskiej już w 
nowym składzie.

Arcyksiążę Karol Albrecht przejechał wczoraj 
po południu przez Kraków z Wiednia do Prze­
myśla.

Wiadomości osobiste. Z ramienia rządu belgij­
skiego bawi obecnie w naszem mieście Franz Hel- 
lens, bibliotekarz parlamentu brukselskiego, zna­
ny literat i esteta. Franz Hellens, zwiedziwszy 
muzea austryackie, bada zabytki Krakowa, prze­
jawy sztuki, by zdać z nich sprawę w seryi ar­
tykułów i prac, które ma ogłosić w pismach fran­
cuskich.

Przedstawienie dla młodzieży „Panieńskich 
Skał", świetnej bajki Konczyńskiego, dane będzie 
w sobotę po południu, aby ułatwić rodzicom przy­
prowadzenie młodzieży. Będzie to zarazem sie­
demnaste przedstawienie tej wspaniale wystawio­
nej bajki, której wszystkie przedstawienia dotych­
czasowe grane były przy pełnej sali. Humor i li­
ryzm utworu, utrzjm ane w liniach estetycznych, 
tworzą razem z treścią całość nadzwyczaj sympa­
tyczną i odpowiednią dla młodego pokolenia.

Odznaczenia w Krakowie. Z Wiednia telefonu­
ją: Cesarz nadał radcy miejskiemu w Krakowie, 
Wandalinowi Beringcrowi, order żelaznej korony 
HI klasy, dyrektorowi Muzeum techniczno-prze- 
mysłowego, Stanisławowi Tillowi, krzyż kawaler­
ski orderu Franciszka Józefa, a architektowi, J a ­
nowi Perosiowi, ty tu ł radcy budownictwa.

- Ostatni match „Wisły“ w tym sezonie odbędzie 
się w niedzielę 21 b. m. Przeciwnikiem „W isły1 
będzie tym razem „I. L K S. Czarni" ze Lwo­
wa, stojący wraz z „Cracovią“ na czele w grze
0 mistrzowfitwo co do ilości punktów.

Match główny poprzedzą dwa spotkania czte­
rech najlepszycn drużyn drugoklasowych w K ra­
kowie, mianowicie „Sparty", „Polonii", „Makka- 
bii“ i „Jutrzenki",

Początek pierwszego matchu o godz. a za­
wodów „Wisły1" i „Czarnych" o godz. 6 po poi.

Zamknięcie ruchu na Wiśle na przestrzeni od 
Zwierzyńca dc Tyńca. W czasie od 24 b. m. od 
godz. 6 wiecz. do dnia następnego godz. 11 przed 
południem będzie na wymienionej przestrzeni za­
mknięty wszelki ruch dla statków, galarów i ło­
dzi, ponieważ odbywać się wtedy będą ćwiczenia 
w przeprawianiu się wojsk i budowie mostów po­
mocniczych.

Z miejskiej szkoły gospodarstwa domowego. Za­
kończenie roku szkolnego i otwarcie wystawy 
szkolnej odbędzie się w sobotę 20 b. m. o godz. 
11 przed południem. Ha wystawę wstęp wolny 
dla publiczności w tym dniu od godziny 3 do 6, 
w niedzielę zaś i poniedziałek od godz. 9 do 1, 
oraz od 3 do 6.

Związek ekonomiczny urzędników, profesorów
1 nauczycieli w Krakowie odbędzie w dniu 25 b. 
m. o godzinie TA  wieczorem w sali Klubu poczto­
wego (ul. Lubicz 1. 5) doroczne walne zgromadze­
nie członków.

Wycieczka pensyi warszawskiej w Krakowie. 
Wczoraj przybyła do Krakowa wycieczka uczenie 
pensyi p. P latera z Warszawy pod przewodnic­
twem przełożonej pensyi, p. Reutt. Uczestniczki 
wycieczki zwiedzają Kraków, oprowadzane przez 
członków akad. Kola „Straży Polskiej". Wczo­
raj zwiedziły również saliny w Wieliczce, a  we 
czwartek wezmą udział w sypaniu kopca grun­
waldzkiego w Niepołomicach.

Krak. Tow. ochrony zwierząt odbędzie walne 
zgromadzenie w piątek dnia 19 b. m. o godzinie 
6 A  wieczorem w lokaln Towarzystwa przy ul. Flo- 
ryańskiej 1. 39 II p.

Ruch emigracyjny na tutejszym dworcu kolejo­
wym nie ustaje. Codziennie jeszcze jadą nrzez 
Kraków do Ameryki lub do Prus ruscy robotnicy 
z Bukowiny i Galicyi wschodniej, prowadzeni 
przez pośredników. Równocześnie niemal codzien­
nie w raca do Krakowa pieszo po kilku ruskich 
obieżysasów, którzy nie znaiezli w Niemczech za­
trudnienia.

Włamanie. Wczoraj między godziną 3—4 po 
południu włamał się jakiś złoczyńca, widocznie 
specyalista w swoim „wolnym" zawodzie, do mie­
szkania kupca Kazimierza Lisowskiego, zamiesz- 
Kałego w Rynku pod 1. 39 i skradł większą ilość 
biżuteryi wartości około 1.000 K. Włamywacz 
zabrał złote zegarki, łańcuszki, pierścionki, bran- 
zoletki i t. d. i umknął niespostrzeżony przez ni­
kogo.

Śmierć podczas pracy. Przykry wypadek zda­
rzył się wczoraj w Bonaree we fabryce cementu 
Libana i Spółki. Na 22-letniego pomocnika cie­
sielskiego, Piotra W eronka, zajętego przy rozbie­
raniu rusztowania we fabryce, spadła ze znacznej 
wysokości duża belka, trafiając go w głowę. W e­
zwano natychmiast lekarza pogotowia z Krako­
wa, który jednak zastał już ofiarę nieszczęśliwego 
wypadku bez życia. O śmierci W eronka zawia­
domiono władzę sądową, która rozpoczęła docho­
dzenia, z czyjej winy zaszedł ten przykry wypa­
dek 1

Z kroniki pogotowia. „Od słowa do słowa, aż 
boli głowa." Prawdziwość togo aforyzmu nie­
śmiertelnego Jowialskiego doświadczył wczoraj na 
sobie parobek Wróblewski, zajęty w restauracji 
Frimrnla przy ul. Ludicz. Bez żadnego powodu 
rozpoczął kłótnię ze swoim zawodowym kolegą, 
Leonem Siwkiem, ten zaś z braku innych argu­
mentów chwycił jakieś żelazne narzędzie i poczę­
stował nicm Wróblewskiego kilka razy po gło­
wie. Dopiero polieya uspokoiła obu powaśnio- 
nych przyjaciół: Siwka odesłała „pod telegraf", 
a Wróblewskiego na pogotowie. Siwek znany jest 
zresztą ze swojego zbyt ognistego temperamentu, 
za co często odwiedza gościnne muryj urzędu „pod 
telegrafem". WTóblewsk:’ ma kilka ran na głowie

Z kroniki policyjnej P. Maryi Tokarzowej skra­
dziono wczoraj po południu w Rynku głównym 
przy wsiadaniu do tramwaju pugilares z kwotą 
20 koron. Kradzieży dopuścili się wykwalifika- 
wani specyaliści kieszonkowi.

Kupcowi Jul. Feinknopfowi przy ul. Dietlow- 
skicj skradziono wczoraj - wieczorem z wystawv 
sklepowej kilka flaszek wina i wódek, wartości kil­
kudziesięciu koron.

7m kr@*u.
Zakopane, 15 czerwca. (Kor. „Now. Ref.“). Le­

tnia stolica Polski — mimo, że to jeszcze dla Za­
kopanego demi-saison, zaczyna się powoli zalu­
dniać. Oczywiście, bawią już w Zakopanem ci 
wszyscy, którzy nie potrzebują czekać, aż rozpo­
czną się wakacye. Toteż roino obecni" w Zakopa­
nem w południowych godzinach od jasnych stro­
jów pięknych i wytwornych pań, a i tu ryści powoli 
ściągać zaczynają. Oczywiście, przewagę wśród pu­
bliczności stanowią sfery zamożne A Istotnie war­
to teraz wpaść do Zakopanego choćby na dzień 
jeden. Wiosna w całej pełni, powietrze pełne ży­
wicznych aromatów i ogromnie dużo słońca. Wio 
sna prawdziwie tatrzańska! Wtedy, kiedy u nas 
już drzewa owoc rodzić poczynają — tutaj zaczy­
na się dopiero ich rozkwit. Stąd urok przedziwny 
Zakopanego w czerwcu

Napływ gości w tym roku zapowiada nię wprost 
nadzwyczajnie. Już dziś niektóre pensyonaty i za­
kłady, jak dra Chramca, Klemensówka i Stamara, 
wykazują, jak  na czery.iec, luedy się sezon właści­
wy jeszcze się nie rozpoczął, nadzwyczajnie dużą 
frekwencyę. Kto narzeka na drożyznę, panującą 
rzekomo w Zakopanem, temu radzę porównać ce­
ny restauracyj zakopiańskiech z cenami miasta ro- 
dzinego, Krakowa, Kłaja, czy Sądowej Wisz i, 
a przekona się, że są one od tam tych znacznie niż­
sze, pomijając już znacznie lepszą jakość potraw i 
napojów. Wobec tego niema potrzeby apelować do 
uczuć patryotycznych, ażeby publiczność garnęła 
się latem do Zakopanego, bo prosty rozsadek każe 
wybrać na miejsce letniego wypoczynku to, gdzie 
i pięknie i tanio. Kto nigdy nie przeżył jednego 
letniego ranka uad wodospadami Mickiewicza, kto 
nie widział nigdy Tati w ich pełnej krasie, temu 
krzyżyk na drogę do Kołobrzega Zoppoth i Salz- 
kammergutu, niech napycha koszerne Niemcom, 
którzy' go za to nazwą swoim wytwornym zwycza­
jem „ekelhafter Sao polo", i niech potem wraca do 
k rają  i w dalszym ciągu narzeka na polską biedę 
i polską niepraktyczność.

Opowiadał mi pewien staiy mieszkaniec Zako­

panego, ze zapowiedzią sezonu są tu tuby automo­
bilowe. Z ilości samochodów, jakio widziałem tu 
wczoraj, wnosić należy, że pełny sezon już się za­
czął, gdyż przy Moiskiem Oku doliczyłem się ich 
27, a między nimi sporo węgierskich. Bo też nie­
dziela w Zakopanem spędzona, o ile to nie jest 
dzień kwiatka, ma swój specyficzny urók Umieją 
to cenić ci, którzy są posiadaczami samochodów 
i dlatego Lubień nad Chabówką przypomina w po­
godną letnią niedzielę jeden ogromny garaż.

N.
Maków, 15 czerw pa. (Sprawa starostwa. — Lo­

tnicy. — Z Sokoła. — Różne.)
Sprawa kreowania starostw a w Makowie, wlo­

kąca się od wiciu miesięcy, nierychlo zostanie za­
łatwioną. O nowe bowiem starostwo, które ma 
być wyłączone z obecnego starostwa w Myśleni­
cach, zaciętą walkę toczą ze sobą Maków i Sucha. 
Przedstawiciele zarówno jednego jak i drugiego 
miasteczka wysyłają deputacye do różnych czyn­
ników miarodajnych, gdzie dowodzą, żc najodpo- 
wiedniejszem miejscem na siedzibę przyszłego sta­
rostwa jest właśnie tylko reprezentowane preea 
nich miasteczko. Dyplomatyczni zaś przedstawi­
ciele decydujących czynnikóvr nie dają odmownej 
odpowiedzi ani jednym ani drugim. Ale mimo, iż 
niewiadomo jeszcze gdzie będzie siedziba, wstawio­
no już na rok przyszły do budżetu kwotę, po­
trzebną na kreowanie nowego starostwa.

Sezon letni w Makowie i okolicy już się rozpo­
czął na dobre. Co dzień zjeżdżają tu letnicy, roz- 
gaszczając się w Makowie i w całym szeregu uro­
czo wśród gór rozsianych wiosek. Również nader 
liczny zjazd letników zapowiada się do Zawoji pod 
Babią Górą. Szkoda tylko, że brak stałej komu­
nikacji kołowej pomiędzy stacyą kolejową w Ma­
kowie a Zawoją jest nrzyczyną licznych niewy­
gód.

Jedynym czynnikiem, stwarzającym atrakeye to­
warzyskie dla letników jest ruchliwy Sokół w Ma­
kowie. Staraniem Sokoła otwarto też w tych 
dniach do publicznego użytku bardzo dobrze urzą­
dzone boisko tennisowe. W dniu 5 lipca w nie­
dziele odbędzie się staraniem Sokola w Alej. ka­
sztanowej wielki festyn.

Akcya wszczęta w Krakowie dla zbierania skła­
dek na pomnik Tadeusza Kościuszki w Krakowie, 
znalazła w miasteczku naszem żywy oddźwięk. 
Między innemi za inieyatywą właściciela hoteleu, 

Litwaka, opodatkowali się na rzecz budowy 
pomnika wszyscy członkowie miejscowego Koła 
kasynowego.

Dąorowa, 16 stycznia. (Powstanie ffowej koo­
peratywy. — Z „Ogniska nauczycieli". — W ystawa 
Pomocy Przemysłowej w Żabnie. — Z ruchu po­
litycznego.)

Dzięki usilnym zabiegom prof. Gabryela Dubie­
la i p. Tadeusza Jaśkiewicza z Gorzyc udało się 
stworzyć w Żabnie Spółkę handiowo-rolniczą na 
wzór tarnowskiej kooperatywy „Plon". Zgroma­
dzenie włościan wybrało Radę nadzorczą, złożoną 
z najwybitniejszych jednostek w powiecie, oraz 
zamianowało do dyrekcyi Spółki p. Tadeusza J a ­
śkiewicza jako dyrektora naczelnego, i pp. Feli­
ksa Musiała i Marcina Dydyńskiego. Nowa Spółka 
ma wszelkie warunki pomyślnego rozwoju, zwła- 
scza, że Żabno leży na głównym trakcie z Kró­
lestwa poi., oraz na pograniczu trzech politycz­
nych powiatów, — jest więc miejscem najkorzyst- 
niejszem dla rucliu handlowego.

Drużyna amatorska dąbrowskiego „Ogniska nau­
czycielskiego" ode orała przed kilKu dniami dla 
pomnożenia swoich funduszów sztukę k  Urbań­
skiego p. t. „Bod kolumną Zygmunta". — Nowe 
ze smakiem artystycznym wykonane dekoracye, 
udatna charakieryzaeya a przedowszystkiem nad­
zwyczaj staranna gra amatorów złożyły się na 
piękną całość. Do sukcesu przedstawienia przy­
czynił się bardzo p. Sioła, który sztukę wyreży­
serował i sam w niej grał.

Sztuka powtórzoną bedzie dnia 28 czerwca z o- 
kazyi poświęcenia sokolni dąbrowskiej i doraźne­
go zlotu tarnowskiego okręgu sokolego.

Kurs szycia bielizny rozpoczął się przed 2 mie­
siącami staraniem żabiańskiego Koła Pomocy Prze­
mysłowej, zakończono 14 bm. i w dniu tym otwar­
to też wystawę tego kursu. W ystawa sprawia wra­
żenie bardzo dodatnie. Niektóre prace (n. p. pp. 
Lechowiczównej, Marianowskiej, Szarównej, Szu- 
lakiewiczównej, Wróblo woj) odznaczają się wielką 
misternością. Spodziewać się należy, że wystawio­
ne przedmioty znajdą nabywców.

Ruch polityczny w powiecie wzmógł się bardzo 
v ostatnim czasie. Odbywają się wciąż wiece Pia- 
stowcćw, Stapińszczyków i Związku kat.-narodo- 
wego, oraz wspólne wiece Piastówców i Stapiń­
szczyków.

Zebrania Piastówców odbyły się ostatnio w Go­
rzycach i Otfinowie, gdzie referował prof. Dubiel, 
Stapniszczycy zaś odbyli zgromadzenia poufne w 
Jadownikach, w Gruszowie Wielkim i Nieezajnej.

Najlepiej wypadł wspólny wiec obu odłamów 
ludowcowych w Żabnie, w którym uczestniczyło 
z górą 500 osób. Referat o sytuacyi wygłosił prof. 
Dubiel. Przemawiał w duchu zgody. Za zgodą na 
terenie dąbrowskim przemawiał także p. Piotr J a ­
nas z Gręboszowa. Uchwalono wreszcie rezolucyę 
polecającą wybrać komisyę celem stworzenia wa­
runków zjednoczenia się obu odłamów P. S. L.

Podobne rezolucye zapadły i na innych zebra­
niach.

W najbliższą niedzielę odbędzie się znowu wiec 
ludowców obu odłamów we wsi Gręboszowie, na 
wiecu tym przemawiać będą między innymi poseł 
Wróbel i prof. Dubiel.

Aresztowanie księdza pod zarzutem zdrady sta ­
nu. Jak  donoszą z Łemkowszczyzny do lwow­
skiego „Dila", przeciw aresztowanemu ks. Jurcza- 
kiewiczowi, grec.-kat. proboszczowi w Czarnej, w 
pow. jasielskim, toczy się dalej śledztwo o zdra­
dę stanu, o szpiegostwo i o dążenie do oderwania 
Galicyi od Austryi i przyłączenia do Rosyi. Sę­
dzia śledczy z Jasła  objeżdża ŁemKowszczyznę i 
przesłuchuje świadków. Wedle tych informacyj 
ze strony agitatorów prawosławia przedstawiają 
sprawę tak, że ks. Jurczakiewicza aresztowano za 
przejście na prawosławie i za to, że. jeździł do 
Czerniowiec do metropolity prawosławnego Repty 
z prośbą o przyjęcie go do czernmwieckiej dyece- 
zyi. Dalej „Diło" donosi, że chodzą wieści, że w 
związku ze sprawą ks. Jurczakiewicza aresztowa­
no także p. Lubomira Kaczmarczyka, który byl 
koncypientem adwokackim w Gorlicach, skąd 
przed kilku miesiącami przeniósł się do Śniatyna 
do swego teścia, notaryusza Lewickiego.

Kradzież 70 tysięcy korun. W Kałuszu aresz­
towano przed paru dniami sprawców kradzieży 70 
tysięcy koron na szkodę miejscowego proboszcza, 
ks. Szehgiewicza, popełnionej w dniu Bożego Cia­
ła. Są to dwa indywidua, dobrze znane policyi 
lwowskiej, Śledziński i Michnowski, Trzem spul- 
nik zbiegł.

Z  d z i e l n i e  t B o S s k i e j h .
Warszawa,- 16 czerwca. (Uruchomienie „Kraju", 

— Jubileusz „R uryera Świątecznego".)
— Zawieszony rozporządzeniem kancelaryi ge- 

nerat-gubem atora „Kraj", uzyskał zatwierdzenie' 
nowego redaktora i pozwolenie na wznowienie' 
wydawnictwa.

Ulubione warszawskie pismo humorystyczne, 
„Kuryer Świąteczny" obchodzi w r. b. 50-lecie swe- 
go istnienia. Z tytura tej rocznicy wydawnictwo 
przeznaczyło 100 bezpłatnych całorocznych pre­
numerat ćlla bibliotek i czytelni polskich, niezale­
żnie od tych czytelni, które obecnie pismo bez- 
płatnie otrzymują. Zgłoszenia przyjmuje admini- 
straeya ^K uryera Świątecznego" Włodzimierska 
1. 1.

Z Łodzi. (Petycya mieszkańców o utworzenie 
gubernii łódzkiej.) s Grono wybitniejszych obywa­
teli i przemysłowców zwróciło się do władz wyż- 
szych z memuryałem w sprawie utworzenia gu- 
bernii łódzkiej. Petenci dowodzą, że projektowa-: 
ne „gradonaczalstwo" nie odpow.ada potrzebom 
miasta handlowo-przemysłowego, gdyż wówczas 
miasto będzie miało charakter policyjny. Utwo- 
rżenia gubernii łódzkiej domaga się charakter spo­
łeczny i państwowy Lodzi..

Łódź płaci corocznie na rzecz skarbu około 8 
milionów runli w postaci podatków, przeto ma 
prawo spodziewać się, że władze wyższe uwzglę­
dnią potrzeby Łodzi.

O składki na Macierz cieszyńską na Litwie. Po 
zjawieniu się-.w pismach polskich w Wilnie ode­
zwy o składanie ofiar na Macierz cieszyńską, gu­
bernator tamtejszy zapytał ministra spraw we­
wnętrznych, czy może pozwolić na odezwy; mini­
ster odpowiedział przecząco. Wobec tego polieya 
odebrała od redaktorów polskich zobowiązania na 
piśmie, że nie będą umieszczali żadnych artyku­
łów, nawołujących do składania ofiar na Macierz 
cieszynską.

Z codziennej walki o ziemię w Poznańskiem.
W Parchaniu w pow. inowrocławskim sprzedał p. 
Wyborski w skrytości swój 90C-inorgowy folwark 
Komisyi Kolonizacyjnej. Folwark kupił W yborski 
przed dwoma laty od Polaka za 570.000 marek 
i zarobił teraz na kupnie 100.000 marek. P. Józer 
Brzózkowski w Żabnie w pow. mogileńskim sprze­
dał swoje gospodarstwo Niemcowi za 210.000 mk- 
W Małej Tonoli uratowano dwa zagrożone przez 
Niemców średnie gospodarstwa polskie, jeduo na­
był Polak, drugie będzie parcelowała Kpólka ziem­
ska. W pow. świeckim jest zagrożona Rożanna p. 
Rygielskiego, który oaw.adcza, że gotów jest 
sprzedać ją Polakowi o kilua tysięcy taniej, niż 
brzmią oferty niemiecki 3.

Ze &wiafa.
Polacy ofiarami katastrofy. „Empress of Ire- 

land“. Polskie pisma amerykańskie donoszą, iż' 
na zatoniętym okręcie „Empress of Ireland" znaj­
dowała się liczna grupa Polaków Wielu z nich 
znalazło śmieć na dnie morza. Nazwiska wszy­
stkich ofiar nie zostały dotąd urzędownie ogłoszo­
ne. W ykazy dotychczasowe obejmują tylao pa­
sażerów I i II klasy. Dotąd podały pisma nastę­
pujące nazwiska ofiar polskich: Piotr Pawłowski
z Detroit, Andrzej Boska z Delrou; Stanisław Wik- 
torski z Detroit; W iktor Szepski z Detroit; M. Piot- 
trowicz z Detroit; Jan  Kowalski z Dulutb, Mich; 
Jan  Kowalski z Qucbec, Kan.

Pisma powyższe donoszą, iż najwięcej zginęło 
podróżnych międzypokładowyeh.
. Niemiecka publikacya o Szewczence. „Ukraini- 

sclie Rundschau" wydała osobny numer, poświę­
cony Szewczence, ze wstępem Iw ana Franki, w 
którym między innemi powiedziano: „SzewczenkO 
był synem chłopskim, a stał się księciem w dzie­
dzinie duchowej. Byl niewykształconym laikiem, 
a wskazał profesorom i uczonym nowe drogi- 3 
wolności Rosyi (sic!) zdziałał więcej, niż dziesięć 
zwycięskich armij."

W ypadek lotnika rosyjskiego w C z ę s t o c h o w i e .  

Warszawskie pisma donoszą; Przybyły we wtorek 
do Częstochowy lotnik rosyjski, Pawłów, na dwu­
płatowcu Farmana, we środę wieczorem roKi.*o 
wzlot próbny, spadł przy zatac7.aniu luku, straci 
szy równowagę, z wysokości 40 metrów i uległ sil­
nemu wstrz.ąśnieniu mózgu, złamaniu lewej łop i 
ki i ogólnym potłuczeniom. W stanie groźnym prze­
wieziono Pawłowa do miejscowego szpitala.

Grecko-bulgarska wojna w Kanadzie. ' 
wnym teatrze w Montreal, który oprócz oper i aje 
przedstawienia kinematograficzne, przyszło pod- 
czas przedstawienia filmu „Z Grekami na hm ; 
gniowsj" do bójki między widzami narod1" " ’^  
greckiej a bułgarskiej. Film pokazywał same klę­
ski Bułgarów, a same przewagi Greków i t0 °^Uh 
rzylo obecnych w teatrze Bułgarów. Zaczęli v - 
lać z galeryi „Kłamstwa! Kłamstwa!11, 
ni na galeryi Grecy odpowiadali im obelgam JJ* 
kę, w której już zaczęły błyskać noże, zak uiczylą 
polieya, wyrzucając Bułgarów z teatru, tuk że Gre­
cy mogli czuć się znowu zwycięzcami i rozkoszo­
wać się wojennemi sukcesami swoich europejskich 
rodaków. Znaczna część kinematografów m mtre- 
alskich znajduje się w rękach Greków i oczywi­
ście wszystkie wystawiają film antibułg' ' ST.

Samochody na szynach kolejowych. Z. M skwy 
donoszą Na linii kolejow ej M oskwa— f mń do­
konano prób jazdy sam ochodem  po szynach k 0 
jow ych ■ N a to r puszczono autom obr. 3 ecyal.
nie skonstruow aliemi kolam i. Sam ochóc osiągnął 
szybkość 100 w iorst na godzinę.

W ypadki podczas walki byków. N j -  iejsze- 
go to reado ra  Hiszpanii, E lgahę, w liedzielę pod­
czas przedstaw ienia w A lgeciras PU ll rozwście­
czony byk, ugodziwszy go rog.e |a  w Pierś i za­
dał mu ciężką ranę. W  szpitalu lekarze orzekli, że 
rana jest, jak  się zdaje, śnrerteln-ą- _ Inny w ypa­
dek zdarzył się podczas w alki byków w cyrku w 
Palm ie n a  w yspie Malorce. „Bohater* rr. • 1 ag0 -wy­
padku  był 10 letni w ioski następca tronu U A berto, 
k tó ry  podróżując incognito, chciał widzieć w alkę 
byków. Skoro jednak  zobaczył, jak  byk  jedrn m 
uderzeniem  rogów w ypru ł koniowi w nętrzności, 
zem dlał i w kró tce potem  z piaczem cyrk  opuścił-

Bójka o hotnerule. W Iilatidyi odbywają się 
wciąż w sprawie homerulu burzliwe zgromadzenia- 
Temi dniami przyszło n? takiem zgromadzeń .u w 
Leeds do bójki, w której wzięło udział kilka ty ­
sięcy ludzi. Zgromadzenie zwołali unionisci, ą ksią­
żę Norfolk wygłosił gwałtowną mowę przeciw ho- 
merule. Obecnie na wiecu Irlandczycy zaczęli pro­
testować i hałasować, na co książę uparł, że to. 
właśnie jest obraz przyszłego irlandzkiego’ parla­
mentu. Oburzeni Irlandczycy wzmoemu swoje siły 
i wtargnęli tłumnie do sak wiecowej, niosąc sztan­
dary narodowe, z k tórych jeden zatonięto na try ­
bunie. Wszczęła się bójka o sztandar. To un uni­
ści, to Irlandczycy zdobywali trybunę, w końcu

Kompletne wyprawy dla położme. Specyalne pasy trzuszne. 
H ygieniczne paski dla Fań. —  Ekspedycya kobieca. 
W ysyłki pocztą na prowincyę 2 razy dziennie, la
S I m ta m p o n  iranc. proszek do mycia wiosdw oakiot Lrk i i i

Taniej 
niż wszędzie 

poleca
gik lad  „S a m ita s

K r a k ć  - i r ,  u l .  D ł u g u  1 .  1 8 .

Specya’ne środk; nanorost włosów i do w ylępiei1L"- łupieżu. 
W szelkie wody toaletowe, grzebienie, szczotki do włosów, 
sukien, zębów i obuwia. Znakomita eseneya sosnowa. 
W  wielkim wyborze rozpylacze pokoiowe i  do podróży. I



” > śtwartek, 18 Czerwca 1914. a  m  *  T rittM  nr? Nt «3L. 1

ta try u m fo w a li Irlandczycy, n a  Których czele szła 
jakaś dziewczyna z irlandzką chorągwią. Ale unio- 
niści urządzili sobie nową trybunę w tej samej ol­
brzymiej sali Mówili lord Milner i lord Beresford, 
nikt ich jednak nie słyszał, gdyż bójka była ogól- 
jaą, a dziesiątki osób ranionych wyprowadzano do 
szpitala. Policya dość późno wkroczyła, ale wyra 
lo w a la  przynajmniej kobiety z ogólnego zgiełku.

•: Zmarli:
'.A lek san d er S t r o k a ,  komisarz pocztowy, 
zmarł wczoraj w Krakowie, Był on zdolnym u- 
rzędnikiem, a zarazem odznaczał się pięknemi za ­
letam i charakteru. Ś. p. Stroka zmarł w 41 roku 
ivcia.

ł '  Na punm ik Tadeusza K ościuszki na Rynku kra- 
Jcowsldni złożył p. d r J a r  W iśnicki 10 K jako nie­
p rzy ję te  honoraryum  adw okackie.

D ar n a  krakow ski Związek okręgow y T. S. L. 
Komunikują nam: Pp. Józef i Marya Lewiccy

‘zamiast zawiadomioń o ślubie i podziękowań za 
•zyczenia złożyli na Związek okręgowy T. S. L. 
yv Krakowie 20 koron.

Zjazd koleżeński. Koledzy, którzy 1904 roku 
'sk ładali egzamin dojrzałości w pierwszem gimna- 
zyum w Rzeszowie, zechcą zgłosić swój udział w 
zjcździe (nodać adresy w celu przysłania progra­
mu zjazdu), który odbędzie się dnia 4 lipca b. r. 
Adresy przysyłać należy na ręce: Tadeusza Biliń­
skiego, prof. gimn. II w Rzeszowie i Artura Ko­
pacza, prof. gimn. w Łańcucie.

Studya w Przybram ie. Wszelkich informacyj, 
tyczących się studyów w akademii górniczej w 
Przybramie (k. k. Montanistischo Hochschule) w 
Czechach oraz warunków pobytu w tern mieście u- 
dziela w czasie feryj w akacyjnyih Czj telnia pol­
ska akademików górniczych w Przyłiramie.

Poradnik  do nowej ustaw y wojskowej z 1912 r 
w spraw ach reklam acyjnych i wszelkich ulg, zasił­
ków, taks wojskowych i t p. wraz z wzorami po­
dań i próśb wydany został przez Józefa Błotnie- 
kiego, radcę magistratu krakowskiego. Podręcznik 
ten, przez związłe i jasne sformułowanie i wyja­
śnienie postanowień i dołączenie w każdym po­
szczególnym przypadku gotowego wzoru do podań 
i rekursów, ułatwić może najszerszym warstwom 
społecznym poznanie najnowszych przepisów wy­
konawczych wojskowych, osoby zaś interesowane 
uwolnić od szukania pomocy w tych sprawach u 
więcej, lub mniej fachowych pisarzy, czy „dorad­
ców prawnych11. Szczególnie pomocnym może być 
ten podręcznik w rękach naczelników gmin \v iej- 
skieh, sprawujących rolę informatorów dla niezna- 
jącej swych praw i obowiązków ludności wiejskiej, 
oraz będących wykonawcami poruczonego zakresu 
działania gminy w tych sprawach,

Przeniesienia w kolejnictw ie. Przeniesieni zo­
stali:

Kar. Dankiewicz. adjunkt, z Krasnego do od­
działu V. dwrekcyi we Lwowie; Wal. Gilewicz, ad­
junkt, z Tuchli do Stryja; Stan. Gulin, adjunkt, z 
urzędu rudni w'e Lwowie do oddziału VI. wr dy- 
rckcyi; Woj. Kręciproch, adjunkt, z Sambora do 
oddziału V. dyrekeyi we Lwowie; Mar. Miosnow- 
ski, adjunkt, z oddziału VI. dyrekeyi do Podzam 
cza; Miecz. Kazimierz Sziirf, adjunkt, z urzędu ru­
chu we Lwowie do oddziału V. dyrekeyi; Tadeusz 
Szotarski, adjunkt, z oddziału V'. we Lwowie do 
Stryja; Aleks. Szybalski, adjunkt, z Radziechowa 
do oddziału VII. we Lwowie; Zygm. Walaszkie- 
wicz, adjunkt, z urzędu ruchu wre Lwowie do od­
działu V. dyrekeyi; Rob. Hnjek, asystent, z Ławo- 
cznego do Stryja; Szym. Krongriin, Asystent, z 
Przemyśla do Podwołoczysk; T. Krukierek, asy­
stent, z Przemyśla do oddziału V. dyrekeyi we 
Lwowie; Wład. Moszoro, asystent, z urzędu ruchu 
we Lwowie do oddziału V. dyrekeyi; Marc. Prolia- 
ska, asystent, z Podzamcza do magazynu matc- 
ryałowego we Lwowie; Stan. Bogdanowicz, komi­
sarz kolej, z oddziału VII. do VI. dyrekeyi we 
Lwowie; Ozjasz Fein, rewidoiu ze Stryja do Fad- 
zamcza; [gn. Goldberg, rewident, ze Stryja do Sko- 
lego; Jan  Bańkowski, aspirant, z Mościsk do Ła- 
wocznego; Zofia Łielioń, ofieyantka, z oddziału I. 
do VL dyrekeyi we Lwowie; Jadw. Teissejre, ofi­
eyantka, z oddziału VL do urzędu ruchu we Lwo­
wie; Marya Karczewska, manipulantka, ze Lwowa 
do oddziału VI.; IIcl. May, z Radymna do oddziału 
A .; Mich Tag z oddziału V do II. dyrekeyi we Lwo­
wie.

SK ŁADK I:
i la W. p. i (l)a Anny Palkaiowej złożono: N N. z 

Podgórza 4 K 
Dla biednych włoścfiin polskich we wschodniej Galicyi, 

d< tknięty®! kioskami elementarnemi, złożyli uczniowie 
IV A klasy II. gimnazjum w Tarnowio 3 li. 60 h.

Z kalendarza. We czwartek dnia 18 czerwca: Marcel- 
liana, Leone, i Elżbiety.

Wschód slonca dnia 16 czerwca o godzinie ii min. 33; 
zachód o godz. 7 ni. 49; długości dnia godzin 16 m. 16.

R epertuar opery lwowskiej w K rakow ie.
We czwartek: „Poiska krew", operetka w 3 aktach,
W piątek: „Otello", opei» w czrerech akiach.
W sobotę: „Polska krew", operetka w trzech aktach.

R epertuar tea tru  ludowego w Parku  krakow skim .
We czwartek: „królowa przedmieścia". Pierwszy w y ­

stęp Leona Wyrwicza w roi' Anlka.
W piątek- „Królowa przedmieścia".
W sobotę: po południu: „Panieńskie Skały"; wieczór: 

„Królowa przedmieścia".

Kolonie skautowe. Ze Lwowa donoszą: W sie­
dzibie skautowej w Pustomytach, ofierze dr. Zyg­
munta Lewakowskiego, już w obecnym roku znaj­
dzie pom ies7,czen ie około sz e śćd z ie s ięc iu  skautów.

W ystawa urządzeń mieszkalnych we Lwowie. 
Komitet zaproszony przez miejskie Muzeum prze­
mysłowe odbył w poniedziałek posiedzenie przy 
udziale reprezentantów rzemiosł, wchodzących w 
rachubę przy urządzeniach mieszkalnych. We­
dług programu, przyjętego na tern zebraniu, ma 
się odbyć ta  wystawa w jesieni r. 1915 w Insty­
tucie technologicznym we Lwowie. Komitet, w 
którego skład wchodzą: J . Franke (prezes), W. 
Cirin, dr Wł. Jalil, dr T. Obmiński, J. Olszewski, 
dr J . Sehoennett, A. Stefanowicz, W. Stroner i W. 
Tatarczuc.li, przyjmuje już zgłoszenia firm, chcą­
cych wziąć udział w wystawie,

K urs kroju  i szycia dla nauczycielek, który w 
roku zeszłym zainieyowało Koło ziemianek prze­
myskich, odlwdzić-się tego roku w Mszanie.dol­
nej, posiadającej św ietnif warunki klimatyczne i 
hygicniczne. Rada szkolna udzieli uczestnikom 
kursu po 50 kor. subwencyi.

Prócz nauki kroju i szycia udzielaną być może 
na żądanie i nauka gospodarstwa domowego. Kurs 
trwać będzie (i tygodni, od 15 Jipca do 1 wrze­
śnia.

Na kurs zgłaszać się mogą i osoby, nicnaicżące 
do stanu nauczycielskiego. Oplata wynosi 'razem 
60 kor., utrzymanie dziennie 2 kor. Podania wno­
sić. należy pod adresem- Michalina Kozłowska, 
Lwów Akademicka 22, najpóźniej do 1 lipca.

Otwarcie w ystaw y motorów. Ze Lwowa dono­
szą; Odbyło się tu taj otwarcie wystawy motorów, 
stosowanych w przedsiębiorstwach rękodzielni­
czych. Wystawę urządził Instytut technologiczny 
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. W o- 
twarciu wzięli między innymi udział; delegat mi­
nisterstwa robót publicznych st. inspektor Jande- 
ra, z ramienia namiestnictwa radca dworu I «tya- 
nowski i radca Zdobnicki, imieniem Rady szkol­
nej krajowej starosta Żebracki i inspektor Biły, 
z Wydziału krajowego dyrektor dr Schocnncttt, 
prezydent miastu Neumann z gronem radnych miej­
skich, prezydyum Izby handlowej pp. Horowitz i 
Russmanu z gronem członków Izby i Kuratoryi Tn- 
s tjtu tu  technologicznego, prezes Izby rękodzielni­
czej Sfłfirmęr, delegat Instytutu krakowskiego inź. 
Torn, instruktor ministeryalny Hoszowski, dyrektor 
Ligi pora. przem. Olszewski, dyrektorowie szkól za­
wodowych, delegaci stowarzyszeń przemysłowych 
i liczni przedstawicele zawodów rękodzicdnic./.ych.

Dyrektor Instytutu Tatarczuk w przemowie na 
otwarcie wystawy wskazał na konieczność dosto­
sowania się rękodzieł do zmienionych warunków 
pracy. W ystawa daje pogląd motorów, które u- 
żywane w rękodziele) przyczyniają się do potanie­
nia produkcyi.

Następnie przemówił prezydent Izby handl., Ho­
rowitz i przy ostatnich słowach nacisnął na gu­
zik, przez co wprawiony został w ruch szereg mo­
torów.

Po tej efektownej domonstracyi zastanowiono 
ruch motorów i przemawiali jeszcze prezydent m. 
Lwowa Neumann i prez. Izby rękodzielniczej, p 
Schirmer.

Album z procesu Bendasiuka. Jak  donosi ..Plik. 
Ruś11, niebawem pojawi się album z „Lwowskiego 
procesu politycznego 1914“  ̂z podobiznami wszy­
stkich osób, które brały udział w rozprawie, v. ięc 
trybunału, sędziów przysięgłych, obrony, oskarżo­
nych. dziennikar7,y i t. d. W ydau ey otrzymali po­
lecenie, by nie umieszczali w albumie fotografij 
sprawozdawców sądowycli . Wieku Nowego i ,.Ga­
zety WieczornejŁS • - _ ■ . 1

R epertuar tea tru  lwowskiego.
We czwartek: „Fygmalion", komedya w 5 akiach.
W piątek- „Piękna, uwodzioiclka", koniCflya grotesko­

wa w ci aktach (4 odsłonach! Emila i Arnolda Golza, 
(Po raz pieiwszy).

W sobotę: „Piękna nwodz'cielka“.
W niedzielę: „Piękna nwodzicielka".

B. G A B R Y E L S K A ,  P a ł a c  S p i s k i ,  
KRAKÓW . W ynajm uje i sprzedaje pierw szo­
rzędnych fabryk  fortep iany , pianina, harm onie 
i pianole za go tów kę lub na sp ła ty  naw et Jw u- 
dzicsloiniesięczne. In strum en ty  używ ane od cen 
najniższych. W ystaw a obrazów . AVstęp wolny.

K r o n ik a  I w o m k a .
Lwów, 18 czerwca.

M arszałek krajow y, S tanisław  Niezabitowski, 
powrócił wczoraj z Wiednia do Lwowa.

Pogrzeb ś. p. Mieczysława Sachorow skiego. Zc, 
Lwowa telefonują: Wczoraj po południu odbył
się tu przy ogromnymi udziale publiczności pogrzeb 

■ ś. p- Mieczysława Sachorowskiego. Kondukt ża­
łobny poprzedziły dwie kapele. Za trumną postę- 
ppwał dyrtk tor teatru Heller, właściciel fabryki,* 

\ 1 iomojow oki przy jaciel zmarłego, członkowie ko- 
' mśeyi teatralnej, artyści i artystki sceny lwow­

skiej, iteraci, dziennikarze i wiele wybitnych oso- 
; bistości. Kondukt zatrzymał się przed gmachem 
' teatru, gdzie z tiybuny kirem obitej przemówił dy­
re k to r  team i, Ilcllcr,. który przedstawił życie i 
pracę SuchorowskLgo i podniósł jego zasługi, po­
łożone na stanowisku sekretarza teatru przez 37 
lat- Dalej zaznaczył dyr. Heller, jak wiele za­
wdzięcza radom, wskazówkom i doświadczeniu 
Sachorowskiego, wskazał na jego ukochanie sztu­
ki i teatru, któremu niestrudzenie służył.

Następnie kondukt ruszył na cmentarz łycza­
kowski, gdzie złożono zwłoki do grobu.

M a i  e k o n o m ic z n y .
Zatrucie ołowiem w przemyśle Ministerstwo 

handlu zwołuje na czas najbliższy ankietę w sp ra­
wie zatrucia ołowiem w przem yśle; z działu cera­
miki pow ołano na ekspertów  pp. Al. Klimaszew­
skiego, dyrek tora szkoły ceram icznej w Kołomyi 
i inż. Rom ana Z. Ciesielskiego z Krakowa,

Wiedeń, 17 czerwca. Przy zamknięciu dzisiejszej cieliły 
popołudniowej notowano: Akeye*. Austriackiego Zakładu 
kredytowego 600'75, węgierskiego Zakłam i cdylow"go 
777 oO, Ariglobanku 8ŁS7*—, Umonbuuku 570*25, i.andoi 
banku 484' liankyeroinu 505*50, llodenoredit 1149"—, 
Galicyjsk. Banku hipotecznego 635-—, Akcye praskiego 
Banku kredyt- 646"—, Kolei państwowych 686-—, kolei 
południowej S6‘—, koloi pó łnocne j 49 65, kolei czer- 
niowieckiei —*—, Alpiny 7»i-r-0, tima Mnranyi 614 50, 
Praskiego Tow. żelaznego 24*86 Fabryki broni 88P—. 
Ak-cye tureckie, tyt. 4.16 25, Gal. Karp. Tow. naft. 920*-, 
Obi. węg. indemniz. —*—, Renta majowa 81' f Austr. 
renta koron. 81*50, Węgier renta koron. 79*80 m-letnn 
Listy Towarzystwa kredytowego ziemskiego Bl‘30, 4% 
Listy Banku hipotecznego 82-BO Listy zastawne — . 
41 Z.0/,, Listy Banku hipuleeznego 89-50, 6u/„ Listy Banku 
hip. —• —, 4°/n Listy Bank kraj. 84"60. 4'/,,u/n listy 
Banku kraj. 89-75, 4°/0 Gal. Obi. propin. 98-15, 4 proc. 
Gal. pożyczka Seraj. z r. 1893 81-10, 4°/0 pożyczka m. Lwowa 
79*75, 4°/n pożyczka m. Krakowa 80*50, Losy tureckie 
214*—, Al arki 117*80, Rublo 251*25, Rosyjska potyczka 
—•—, Skoda 719*—, Powsz. 15, dopoz. —*—.

Dsposobienie: silno.
Paryż, 17 czerwca. Renta 3 prc. 31 31, Mąka —•—.
Berlin. 17 czerwca. Austryackie banknoty 84*50, Spiry­

tus 81 95.
Frankturt 17 czerwca. Austr. kred. 190*25, Kniejo pań 

stwowa 150*40, Disconto 180*—, I.aura !—*—. Usposobie­
nie: silne.

Berlin, 17 czerwca. — (Zamknięcie giełdy). Nowy Jork 
—•—, Warszawa krótkie —*—. Wiedeń krótkie 84*75, 
Austryackio noty 84*85, Rosyjskie nety 214*10, Amery­
kańskie noty 413*50, 3-Dre. pruski6 konsole 77*—, wło­
skie —•—. 4l/2 I,rc- polskie listy zastawne 68*40, Nie­
miecki bank państwowy M 3* —, Austiyackie akcyo kre­
dytowe 189*-, Berlińskie Towarzystw,« handlowe 15J*50. 
Diikonto Komandit 186*37, Acstryacide koleje państw, 
—*—. Lombardy 18*25, Kanada Pacific 197*62, Losy 
tureckie 162*75, Hohenloho 107*—, Phonis 2-'56*75, Gel- 
Eenl.ircbner 182*—, Hamburg-Ameryka Paeketf. 127*—, 
Hansa 249*73, Północny Lloyd 110*62.

Wiedeń, I r  czerwcu. Losy: aj procentowe: Anstr. Zakł. 
kredyt, obi. prc, z r. 1880 3 prc. 279*—, Aus.r. Zakładu 
kredyt z obi. prc, z r. Is89 3-pre. 235*—, Uregul. Du­
naju z 1670 r. 100 zu*. 5 prc. 265*—, AVęg, Banku kip. 
po 100 złr. 4 prc. 223*50, Pożyczka serb. prom. po 100 fr. 
5-prc. 100*—,b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
4 z Ir, 23*—, KtffcL kred. dla h. i g. p 100 złr, 481*—, 
Pożyczka m. Lubiany 20 złr. 57*25, Czerwonego krzyża 
austryacK. tow. 100 złr. 49*60, Czerw on egu icrzyża węg. 
Tow, 6 złr. 28*25, Losy fund. arcyks ęcia Rudolfa 10 
’r. 212 50, Tureckio oblig. prem. kolei po 100 fr. 213 50, 
I un-ekie oblig. prem. kolei pro. —"—, Losy kom. m 
W ie s ia  z 1874 r. 460’—.

Budapeszt, 17 czerwca. (Targ zDożot.y). Pszenica n° pa ­
ździernik od 12*91 do 13*04; zyto na październik od 9*28 
do —*— ; owiea m październik od 7*81 do —*— ; kuku- 
rndza ns Bpiec od 7*45 do 7*58; kukurudza na sierpie# 
od 7*29 do —*— ; rzepak na sierpień od 15*20 do —*—. 
Oferty: mierne. — Chęć kupna: słaba. — Usposooienie: 
słabe; pogoaa: pocł.m.

Przy rozlicznych zasłabnięciach połączonych 
z pracą zawodową, nałoży isto tnej przyczyny 
szukać w k iszkach. —  Profesor A lfredo Kubi­
no, docen t dla chorób w ew nętrznych, k ró lew ­
skiego un iw ersy tetu  w Neapolu, opisuje w swo­
je m spraw ozdaniu zupełnie zadow alniające 
skutk i, uzyskane zapom oeą n a tu ra lne j w ody 
gorzkiej „F ranciszka  Jó ze fa11 i innych przy  
za lruciaeh  ołowiem. N aw et w tych w ypadkach  
usuw a w oda „F ranciszka  Jó ze fa11 uporczyw e 
zapełianie, k tó re  je s t jedną % przyczyn dręczą­
cych napadów  kolek. —  Do nabycia  w ap te ­
kach , drog*. i sk ładach  wód m ineralnych. 2980

sim lasle
A dm iuistracya ..Nowej R eform y11 prosi usil­

nie. aby  przy  zm ianie ad resu  podaw ano konie­
cznie tak że  m iejscowość i pocztę, w  k tó re j dor 
tą d  .'.Nową R eform ę11 odbierano. N ajdogodniej­
sze zaw iadm ienie o zmianie adresu  je s t w te j 
form ie: „N ależy posyłać dziennik nie do N., lecz 
do X “ .

Za zm ianę adresu  dopłaca się 40 hal. i
A dm inistracya prosi również usilnie przy 

przesyłaniu  pieniędzy o podawanLe_celu, na  ja ­
k i one są przeznaczone („Św iat kob iecy11, na 
inserat, sk ładkę i t. p.).

W y r o k  p r o e e ś i e  
o  is io r s le r s tw o h

Kraków, 18 czerwca.
Na wczorajszej popołudniowej rozprawie prze­

wodniczący zamknął postępowanie dow*odowe i od­
czytał pytania sędziom przysięgłym. Pytania po­
stawione zostały w* kierunku skrytobójczego mor- 
uerstw-a, ewentualnie w kierunku zabójstw a co do 
braci Solarzów*, zaś co do Brotoniowej i Solarzo- 
wej w kierunku współwiny wr morderstwie, ewen­
tualnie w* zabójstwie. Obrońcy Solarzów, dr 
Birnbaum i dr Bross, zażądali pytań do­
datkowych w kierunku przymusu nieodpornego, 
In  bunal „ednak wniosków* tych nie uwzględnił.

W dalszym ciągu rozpoczęły się. wywrodv pro­
kuratora i obrońców*. Prokurator, dr Lewandow­
ski, w treściw*em, rzeczowem przemówieniu przed­
stawił udział w* zbrodni poszczególnych oskarżo­
nych i motywa, które nimi kierowały i zażądał 
wydania werdyktu zasądzającego.

Z kolei przemawiali: dr Birnbaum (obrońca J a ­
na Solarza), dr Jakób Bross (obrońca Franciszka 
Solarza), dr Bartmański (obrońca Brotoniowej i 
dr Mikiewicz (obrońca Sołarzow*ej)

Dr Birnbaum wskazał na wpływ, jaki na Jana 
Solarza wywierała Brotoniowa, dr J . Bross w bar­
dzo p iłlnem  przemówieniu wykazywał brak winy* 
Franciszka Solarza, a d r Bartmański miał bardzo 
niew*dzięczne zadanie obrony Brotoniowej, zaś dr 
Mikiewicz wyzyskał szereg momentów, przemawia­
jących za brakiem winy Sokarzowej.

Fo wy-czorpującem i jasnem resume przewodni­
czącego, p. Wajdy, przysięgli udali się na narady.

W erdykt.
Narada sędziów przysięgłych trwała od godzi­

ny 10 do 1114 w nocy, poczcm przewodniczący ła­
wy odczytał następujący werdykt:

Odnośnie do Jgria Solarza potw ierdzili sędziowie 
przysięgli zbrodnię morderstwa 9 glosami, współ- 
winę Franciszka Solarza w* morderstwie 8 głosami, 
współwinę Brotoniowej 12 głosami, zaś odnośnie 
do Solarzowej, oskarżoni j o współwinę zbrodni 
inordorstwra, odpowiedzieli przecząco.

W yrok.
Na podstawie tego werdyktu zapadł następu­

jący wyrok:
Jan  Solarz i Katarzyna Brotoniowa zostali ska­

zani na śmierć przez powieszenie, Franciszek So­
larz na 10 lat ciężkiego wiczdenia z postem co mie­
siąc i ciemnicą w rocznicę zbrodni, Julia Solarzo- 
wa w zupełności uwolniona.

Trybunał poleci Jana  Solarza i Brotoniowa ła­
sce cesarskiej.

(if l i i nr.
(K o r e s p. „N. R e f o i m  y“.)

Kopenhaga, 16 czerwca.
Dziś odbyło się osta tn ie  posiedzenie kon ­

gresu, na k tórem  byli obecni duński m inister 
spraw  w ew nętrznych Rode i p rezyden t duń­
skiej Izby* panów* Goos.

D elegaci holenderskich  organizacyj dzienni­
karsk ich  wnieśli rezolucyę, w zyw ającą sta ły  
k o m k e t kongresu, aby zaprow*adził dzienni­
karsk ie  k a r ty  leg itym acyjne, k tó reb y  by ły  
ważno we w szystkich k ra jach , a m iały być co 
rocznic odnaw iane przez prezesów* stow arzy­
szeń dziennikarskich. Rezolucyę tę  przyjęto 
jednogłośnie.

D elegat B r  o n n  e z Loodyum  w ygłosił re ­
fe ra t w kw esty i ubezpieczenia dziennikarzy 
na starość. YV> spraw ie te j kongres po dłuż­
szej dyskusy i uchw alił, iż s ta ły  kom itet kon ­
gresow y ma zebrać dane co do stanu akcy i 
poszczególnych zw iązków  w spraw ie ubezpie­
czenia-społecznego dziennikarzy, i ma te  dane 
podać do wiadom ości w szystkich  związków*. 
Na podstaw ie tego m ateryalu  pod ję tą  będzie 
wspólna akcya  w* spraw ie ubezpieczenia na 
starość i pensy j dla wdów i sieró t.

Posiedzenie zakończył p rezyden t kongresu  
S i n g e r  przeroow*ą, w k tó re j dał w*yraz u- 
jarzm Ł jącem u urokow i, w yw artem u na człon­
kach  kongresu  przez D uńczyków , a zwłaszcza 
przez prześliczne kob iety  duńsl ic. Oficyalnie 
zam knął kongres m inister R o d e .

•Po zam knięciu kongresu, uczestn icy  jego 
zwłedzili s łynną na  św iat ca ły  kró lew ską fa­
b rykę po rcelany  i fab rykę znanej firm y: Bin
i Grolm dale.

AV południe w ydali poseł au ltro -w ęg iersk i w* 
K openhadze lir. Szecbenyi i jego m ałżonka, 
w salonach poselstw a śniadanie d la  uczczenia 
austry ack ich  i  w ig iersk ich  delegatów  na kon­
gres. P rzy jęcie było bardzo serdeczne.

Hr. S z e c li e n y  i wygłosił podczas śn ia­
dan ia  toast, w  k tó ry m  w skazał n a  w zajem ną 
zaw isłość, is tn ie jącą  w  stosunku m iędzy dyp lo ­
m atam i a dziennikarzam i. D alej m ów łł o zna­
czeniu kongresu  d la  zm niejszenia an tagon iz­

mów narodow ych i przeto  d la  sp raw y  poliuju. 
I  dyp lom acya dąży  do tego  sam ego celu. Hr. 
Szecbenyi zakończył, p ijąc  n a  zdrow łe obec­
nych przy jac ió ł i obrońców  pokoju .

P rezy d en t S i n g e r  w odpow iedzi aa ten 
to a s t w yraził życzenie, aby  w szystkie n a ro d y  
m onarchii złączyły  się w zgodnej p racy  k u  
w zm ocnieniu państw a na  w ew nątrz i na ze- 
wmątrz.

U roczystości w szystk ie zakończył bankiet., u- 
rządzony d la  dzienn ikarzy  przez duńskie kor- 
poracye handlow e i przem ysłow e wieczorem w 
P a lasttliea trze .

O fęzy li p o lsk i.
(Telcgr. „N. Itef.“)

Petersburg, 18 czerw ca.
Duma na  wieczornem  posiedzeniu obradow*a- 

ła  nad  in terpelacyą polską w spraw ie ograni­
czenia przez guberna to ra  w* M ińsku praw  uży­
w ania języ k a  polskiego przez tam tejszą lu d ­
ność.

Pom ocnik  m in istra  spraw* w ew nętrznych od­
pow iedział, że spraw a nazw* placów  i ulic na le­
ży do w ładz m iejskich, spraw a napisów  na szyl­
dach do policyi. Tolski język  ma cele po lori- 
zaeyjne na oku, ale w guberniach zachodnich 
nie mogą w szyscy po polsku mówić. In te rp e la ­
c ja  jest nitm spraw iedliw łoną i gubernie za­
chodnie oczekują orzeczenia D um y w  tej sp ra­
wie. (O klaski n a  praw icy).

Dum a uchw aliła natychm iast otwmrzyć de­
batę  w* tej sprawne.

Telefoniczne 1 telegraficzne
aisuumofd „ K  Refrcraf

z 18 czerwca
Wiedeń. „AA’. Ali. ,Ztg.“ donosi z B erlina: 0- 

biegają  tu  pogłoski, że stanow isko am basadora 
niem ieckiego w AYiedniu, T scliirsc liky^go , je s t 
zachw iane. P ogłosk i te  w yw ołane zo sta ły  n ie­
obecnością am basadora podczas zjazdu w* Ko- 
nopiszt.

Zdaniem  ,.AAr. Ali. Z tg .11 pogłoski te są n ieu­
zasadnione.

Posłuchanie u ctsarza. 1
Wiedeń. Cesarz p rzy jął w czoraj na  jednogo- 

dzinnem  posłuchaniu m inistra spraw  zagran icz­
nym hr. B erchtolda, następnie  w*spólnego m ini­
s tra  skarbu  Bilińskiego i m inistra  obrony  k ra ­
jowej, Georgiego. * <

Ukraińcy u ministra sprawiedliwości. 
Wiedeń. Prezydyum  klubu  U kraińskiego by­

ło w czoraj u m in istra  spraw iedliw ości Hoehen- 
burgera  w spraw ie ostatn ich  rozporządzeń są ­
dowych. M inister ośw iadczył, że Rusini nie ma­
ją  pow odu do zaniepokojenia i że przy  ■wyko­
nyw aniu  rozporządzeń sądow ych życzenia R u­
sinów o ile m ożności będą uw zględnione.

O zwołanie R sdy państwa.
Wiedeń. Zjednoczenie chrześcijańsko-spo- 

leczne uchw aliło kom unikat, ośw iadczający 
żc stronnictw o poprze wszelkie dążenia, zmie­
rza jące  do najszybszego zw ołania R ady  pań- 

tw*a a  tern samem poprze rokow*ania ugodo­
we czesko-niem ieckie. W ypow łcdziano życze­
nie, aby przy  wyborze subkom itetu , k tó ry b y  
prow*adził dalej rokow ania w lecie, pow ołano 
jednego przedstaw iciela stronnictw a.

Rokowania o ugodę w Czechach. 
Wiedeń. AATczoraj* odbyła się tu  K onferencja  

posłów* niem ieckich z Czech, na  k ió re j zdano 
spraw*ę z konferencyi u hr. N ostitza. S tw ier­
dzono, ze d o tąd  nie przyszło do zbliżenia m ię­
dzy obu stronam i. >

W  niedzielę odbędzie się w* P radze  posiedze­
nie posłów  niem ieckich celem pow*zięcia u- 
cliwał co do ew entualnych dalszych n a rad  u- 
godow*ych.

Praga. „Czeskie Słow*o“ donosi, że bez 
w*zględu na w ynik dalszych ew entualnych ro­
kow ań  ugodow ych stanow isko hr. S tuergkha 
uw ażać należy za zachw iane.

Pożyczka bułgarska w Berlinie.
Berlin. „Loc. A nzeiger11 reproduku je  w iado­

mość dziennik.! „Echo de P a ris11, k tó ra  zw raca 
uw agę rządu  francuskiego i rosyjskiego n a  ro- 
kow*ania o pożyczkę b u łg arsk ą  w Berlinie i o 
pow ierzenie budow y portu  bu łgarsk iego  Porto  
Lagos i kolei z Haskow*o do Porto  Lagos przed­
siębiorcom  niem ieckim , przez co Niemej* zj*ska- 
ją  ważnj* p u n k t operacyjnj* na morzu Śród­
ziemny co u ła tw i w przyszłości w*ojenr.ą koope­
ra c ję  flo ty  niem ieckiej i anstryack ie j

„Loc. A nzeiger11 przyznaje, że równocześnie 
z rokow aniam i o pożyczkę bu łgarską  toczą się 
rokow*ania o.budow*ę w*spomnianej kolei i p o r ­
tu. tw ierdzi jednak , żo rokow ania co do budo­
w y portu  i kolei m ają ch a rak te r p ryw atny .

aptekach na prowincji żądać przetworu HlOLLrt.
Wódka francusku i gol Molla. 6 m.ołus.  —— —   - -. . fr

nacieranie wzmacnlaii^ae. fi ,̂ Ŝ rV-5
flaszka ocygin. - — K. Dostać można 'dK-ćj/źj*' 1 
w kaźduj aptec» i drognenri. Główna 
tprsedaż i wysyłka na prowincję n ap- —*Jr-~ -
tokarza A. Molla, o. i k. nadw dostawcy,, -y . !

Wiedeń !„ Tnchlanben 9 64

t
A u gu st K is ie le w s k i

obywatel m lasła Krakowa
przeżywszy lat 67, po ciężkiej chorobie, opatrzony 
św. .Sakramentami, zasnął w Pana d. 17 Czerwca 

1914 roku.
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby pod L. 9 
prz; ulicy Bernardyńskiej wprost na cmentarz 
nastąpi w piąiek dma 19 b. m. o godzinie 4 po 
południu. Na ten smutny obrzęd stroskana iona, 
dzieci i wunki zapraszają Krewnych, Przyjaciół, 

Znajomych i pobożną Publiczność.

♦ ♦ --------

Nabożeństwo żałobne?
odprawione zostanie w sobotę dnia 20 czc*wca 
b. r. o godz. M rano w kościele 00 . Bernardynów.

Zakład pogrzebowy „OONCORDIA** Jana Wolnego 
v* Krakowie, plac Szczepański L. 2.

W Karlsbadzie ordynuje jak dawniej

Dr HGHAt ŚLIWIŃSKI
Miihlbriinustrasse „Konig von Preussen“

P lę lm © ś €
i powiew ność cery  uzv*skuje się ty lko  przez u- 

żj*wanic m ydełka

Hisftle L i l i e  , , kkSesvi6
sporządzonego z najczystszych  m ateryałów  na  
podstaw ie najnow szych  zdobj*czy naukow ych o 

pielęgnow aniu cery.
Cena 80 halerzy  za sztukę. 474G

W o j c ie c h  B u c k a
długoletni przykrawacz firmy J LIPCZYŃSKI 
otworzył magazyn krawiecki w tym samym lo ­

kalu w Rynku 32 w Krakowie. 4477 
M aterye angielskie! C en y  przystępne!

A d w o k a t  k r a j o w y

Dr Witold B&ndrowski
prowadzi kancelaryg awą w*e L w o w ie  p-zy 

ulicy Kra?Icklch l ta ,  Tel.*Nr 2359/11.

B r a k
szkodliw ych sk ładnków  w* pudrze w yrobionym  
nodług przepisu D ra L ustra , subtelne p rzy lega­
nie py łk u  do skóry , dostosow*any ko lo r w  czte­
rech odcieniach i m ne w*vbitne za le ty  stanow ią 
o jego dobroci i * ry ró fn ia ją  p rep a ra t ten  od 
licznj*ch innych bezw artościow ych fab iv k a tó w .

4735 Chem F ab rjd ta  „Tlen“.

C Z E K O L A D A
ft.tPi a s e c k i e g o  

W  K R A K O W I E
n i e z r ó f . u a t i o  j a l t o ś r ł  i s m e l t u .

Es
w  dom u przy ul. Blicli 1. 4 m ieszkania złożone: 
. z 3 pokoi, p rzedpokoju , kuchni, łazienu i itd ; 

z pokoju  z piecem  kuchennym .
Zaraz lub od 1 lipca. 45SC

m m i, Ullln Janina
poleca pokoje słoneczne P iękny  widok na Ta- 
try . K uchnia znakom ita. Ceny przystępne. P en ­

s jo n a t o tw arty  cały rok.

W łaścicielka Zofia Chrzanowska,
dawniej J. Ciszewska.

Odpowiedzialny redaktor i  wyaawca:

M a d e s U m e .
(Artykuły w tym aziale nie pochodzą od 

redakcyi).

ŚfctieK lei? jest wprrst przepyszny.
P o zb y łem  się  zupe łn ie  bólów .

Zaw iadom ienie z Uścia n. Ł,: Moglibj*ście to  
ku - pożytkow i innych podać do pow szechnej 
w iadom ości, gdyż jestem  pew ny, że środek ten 
ze w szystk ich , jak ich  kiedj*kolw*iek próbow a­
łem, je s t najcudowniejszj*. Bóle me by łj ta k  
nieznośne, że tygodniam i nie m ogłem  spać, a 
tego w ieczora, k tó rego  mi ap tek arz  za drobną 
kw otę dostarczy*! tego środka, spałem  ośm go­
dzin. T eraz już nie mam bólów. P ostrzał lub 
isch ias, czy też co innego, co tam  było, znikło, 
a m oja żona pozbyła się rów nocześnie nenvo- 
wego bólu głow y. J e s t  to  po p rostu  cudoy\*ne!

Tym  znakom itym  środkiem  jest K ephaluol. 
G dyby k.ażdj*, k to  czy ta  te  słowa, w iedział, 
jak  szybko i pew nie |w yzwolilby go K ephaldol 
z jego holów , to  w szyscy bez w y ją tk u  p o sta ra ­
liby  się yv najbliższej ap tece  o tab le tk i K ephal- 
dolu i zaw szeby go przy sobie mieli. Pom aga 
z pew nością! 4 794 /w.

W. F. R , k ierow nik  ruchu.

Drukarn'a Literacka
w Krakowie, Jagiellońska 10 

wykonuje wszelkie roboty drukarskie.

Rm h  przeiezdnych.
Kraków 17 czerwca.

HOTEL FRANCUSKI: Kaz.imierzowio Ohoynowscr z Ku- 
melska (Królestwo Polskie); frMfan Karłowski z Kalisza; 
Władysław Zajączkowski ze Lwowa; Bol»sfawow’e Ku- 
glerowie z Betyezowa; Ma~ya Łopat+3 z Mi ska L*.te\
* ci ego; ,/ózef Moroński z N-eżyna; Wanda Olszews.a z 
Warszawy; Jadwiga Trzaskowska z Myślenic; AV a ;taw 
Eprzrcki z Btoń rgubernia Radomska)* Iz.yuor Mayer z 
Wiednia; Władysław Mat/.ke ze Lwowa; Mana TTnoa- 
row*a z N.*dbrzezia; Edward ltunin z Warszawy*; An- 
ksandrowie Wandmayer z Wiednisj' Józefa Gassius z A\ a 
szawy; Stanisław Loewenstoin ze Lwowa; . _n i_arstens 
z W lednia

HOTEL NARODOWY. HenryL AVoje.kcbo.wski z AVa*sz i- 
wy; M'cha' Mroczek z Pilznr; Jan Me.auowicz zc ^w* 
Wa; Ersnciszek Grzanka » lbotnw ic; Stan:sła\ owie 1 a- 
bij ono wpe z Kazimierzy W ielkiej; Mikoła Wołow*cznK 
ze Lwowa, Stamsiaw Slenczek, Honorati Zclazni i Ho­
norata Pętlic ze Zadroż.a (pow. olkuski); Józefowie Kwie 
tnio.escy zc Lwowa; Henryk Lewkowicz z Bogami n a ; 
Teodora Kuźmińska z córką z Witebska; Maurycy Kel­
ler z Gzortkowa; Jan Haluszka z iudzina z Radymna; 
Maksymilian Hcilpcm ze *Lwswa; Zuzanna Kaczyńska 
z siostrą z Przemyśla.

HOTEL BELYEDŁRŁ: Inżynier Dr Emil Rcict z Prze- 
rowa* Inżynier Artur Barteis * Wndnia,  nż,’nier Otto 
Nendorf z Budapesztu; Inżynier Otm Zinner z Mora 
skiej Ostrawy; Dr Otto 8cbneider z Berlina; lrofesor 
Edward Stein z Wrocławia; Profesor Jnlwisz singer z 
Monachium; Ma*ya Janowska z Chełmy (Kr ]eslw*o F 4- 
skie); Franciszek Wypych z rodziny z Filipowie; Broni- 
sław Mańko z Lodzi; Watonty Liberski z Rozwadowa 
Franciszek Józef Pnszek z Wiednia; Kazimierz Kacza 
nowski zo Lwowa, Franciszek Ruziczka z AA’iednia; An­
toni Francek z AV'ednia; Sz.ymon Reich z Samka, Eleo­
nora Kucharska z Krynicy; Laura Holzma',n z Sambo a ; 
Magdalena Zuckerwar z Warszawy; jakób Thaler z ro­
dziną z A’'iednia; Juiinsz Rudawski z żoną z Bi ej; 
Henryk Tilscn ze Lwowa; Jan Dylewski z Warszawy; 
Józot Łomnicki ze Lwowa.

Program od czwartku 18 do niedzieli 21 czerwca 1914 r.: 1) Tydzień nowości PathfOO (aktualne). 2) Barometr m<- 
iośui, najlepsza komodya sezonu w 3 aktach. W głównej roL Dora Weixler? znana z komeayi „Eóżcwy pantoie- 
lek“. Ę Arsen Łupin, częśó II. Walka z mistrzem detektywem Jclnem Haw^esem. — Muzyka 93. pułku piechoty.
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Ognie sztuczne salonowe!
Juk wyszedł nowy cennik dla od­
sprzedających — wysyłka Zwro­
tnie. -W. M ądrzy itow skf, K ra- 
k ó w -P rzeg o rza ły . 4226 13 O

eaaas

9 o k o j ©
i  i doby i dljżei, Długa 43, panter, 
na prawo. 3927 16 20

K apelusze dam skie
po zr aczn ił zn iżonych  cenach

Jadwiga PcSierowa
Kraków, E ro izk a  3

nad sklepem p. Sobolewskiego. 
1623 7 10

P o w o z y
pułkryte, lekkie, mwe i używane, 
na Ouwnych 1 półoliwnych osiach, 
na jednego lub parę koni, wózki 
resorowe z budą do zdjęcia i bez 
bnJy, o jednem i dwóch siedzeniach, 
lando używane i wolant, tanio do 
iprzedania w pracowni powozów w 

Podgórzu, ul Kaiwaryjska 74-76.
4634 7 8

Sklep frontGwy
narożny; w  Rynka głów nym
(róg Rynku i Brackiej), z trzem a  
ok-iam i w ystaw ow em i i z przy­
leg ły m  m agazynem  o jednem  
o t -  e w ystaw ow em , od l-gu 
października 1914 do wynajęcia. 
Wiadomość: J. Kwioiński. ni. Du­
najewskiego 3. 4796 3 6

Ś w ieże  m asło  naturalne, netio 
41/, kg., brutto 5 kg., wysyła 

jpłatmi do każdej poczty za zaliczką 
K 10. Salomon Braunf sld, eksport 
aasła i jaj w Bochni (Galicya). — 

Kupcy zechcą żądać oferty spe 
eyalnej. 4440 12 15

laftlad
kamieniarski
tfocbsłim SferntiE i Fnicbt
Kraków. Starowiślna L U

Tel. 2180.
Utrzymuje wielki wy 

a bór gotowyi h pomni­
ków, z granitu, marmuru l i d .  — 
Wy L mu je wszelkie roboty marmuro­
wi* , Kosztorysy i projekt a Bezpłatnie 

2632 34 50

MuMImisista
oraz kore ipondent polsko-niemiecki, 
■ długoletnią praktyką jako samo­
dział! . k ie ro w n ik  k  im ern y a i-  
■y w większych fabrykach krajo­
wych i zagranicznych, pierwszorzę­
dna siła l  wszechstronną rutyną 
•rgamzacyjno-pdminiftracyjną, szu­
ka posad . Chlubne Świadectwa i 
poważne referencys. fiwent. większa 
k acya. — Zgłoszenia pod „Ener­
g iczny11 przyjmuje Administracja 
.Nowei Reformy“. 4179 9 10

Letnisko
dla dzieci 1 mlodzleiy

w  Zakopanem

ffiUaJoMwir PP.WilKiewiciśw
TeL Nr 101.

W najzdrowszym punkcie Zakopa­
nego, słonecznym, zdała od mia ta 
1 pyło. Opieka o. staranna, w zu­
pełności zastąpi rodzicielską. Kie- 
r tn i k pedagogiczny. W ikt zdrowy 
1 obfity. Na żąda, ie i respekty. — 
Zgłoszenia- Zarząd „Letniska', do 
16 czerwca: Lwów, plac Dąbrow­
skiego 7. — Później: Zakopane. 

4073 11 20

i i raty s i
usuwa zupełnie i nieszkodli­
wie, od szeregu lat znany i 
zawsze z pewnym skutkiem 
używany krem „Bemgm na**, 
wyrobu Drogueryi w Kołomyi 
Słoik 80 hal. —  Do nabycia 
w aptekach i drogueryach 
Żadna próba oiezawodzi.

4059 14 36

K a rm elick a  3 6 . 
Pensjonat „U kraina1*
poleca pokoje dla stałych, prze­
jezdnych. 3423 10 10

Un i korne
jęz. francus. i niem. udziela 
sie pod przystępnemi warun­
kami. Ulica Sobieskiego 16 C, 
II piętro 2889 16 o

Z ę b y
p.ękne, zdrowe, kto chce mieć 
niech ożywa znakomitego war­
szawskiego proszku „ A G A -  
T O L U ł%,  wyrobu S t .  G ó r ­
s k i e g o  w Warszawie. Skiad 
główyn w Drogueryi Magi­
s tró w  fam . J .  H a n a k a  i 

Kraków, Szewska 5. —  
Pudełeczko i  60 hal. i l  Ł  
Pasta w tubie 60 h. 2824 9 10

l WiedeMi min. i
liywanycii poiM i mm
ma zawsze1 na Bprzedai bardzo 
wielkim w; borze bardzo piękne, od 
mnożnych osób pochodzące landa, 
półkryte jedno i dwukonne kr izer- 
faetony wszelkiego rodzaju, lekkie 
pabryolety, bro—nd i t i  -  Ku­
ku e też wszystk . ze zwin ętych 
stajen za gotówkę lub przyjm ije 
* mig Karol F ischer, Wie- 
ŻSÓ, U, i’rater<nrasBe 72 Hotel 
Jfafdbahn Tel. 44.406, 241 68 0

H C T E L  „ S A N S - S O U C I “
□  □P I Lwów, ul Szajnochy, róg Sykstuskiej. Lwów.

Komfort. — Ceny um iarkowane. — N ajelegantsza 
I J kawiarnia i restauracya. 2624 38 0

Centry fuga w e

la s ło  przeworskie
znane w całym  kraju z tłustości, d oskon ałego  sm aku  
i jędrności, pod gw arancyą c z y s l o - n a t u r a l n e :  

S  k g .  n i e s o l o n e g o  1 1  1 7  
5  k g .  s o l o n e g o  l O  K

w ysy ła  w p osyłkach  pocztow ych  codzienn ie św ieże
W i t o l d  d f a r y c 2 e r v s k i ,  P r z e w o r s k .

4993 3 10
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n i e l i z n ?  i  n ł ć f n o
w wielkim wyborze u

IZ JIfC A  W IK L E M
St/ado r  5.

Bielizny w ysortow aną sprzedaję po zna­
cznie zniżonej cenie. 4250 8 12

A
ma«**
M
»Ni
«*

Naj-iękniejsze uzdrowisko polskie w TatracL, 960 m. n. p m., pierwszo­
rzędna stacya klimatyczna i tnrystyczns 4329 7 8

Z A K O P A N E .
Frekwencys /oczna około /5000 osób. Liczne hotele i pensyonaty i kom­
fortem urządzone. Sanatorya. Zakłady lecznicze. Prywatne gimna.,:yum 
Lanki, Księgarnie. Sklepy pierwszorzędne. — Informacyi udziela Bi aro 
komisy1 kr matycznej, oraz Gremium właścicieli hoteli i pensyonaców. 

PENSYONiTY.

F zadowi

fofiiyk? wód p i . iztó iiftli
uprawniona

iSPnCJ8i!Mll ISCZEiCZjfCil.

K. fiZJCJl I C»RSSI«
przy ul. św . G ertrudy pod Nr. 4

wyrabia pod kontroli) komigyi Przemyt owej Tow. Lek, Krak. polejcie 
prze* Ok Tow .

w o d y  m in e r a ln e  s z t u c z n e
"dpowirdające ikhdeiL chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GE33HU -

VICHY,BLER3KIEJ, SELTIRSKIEJ, YlCHY, 21ARYENB2 DZKJKJ, 
BURG, lOSSINGEN, tadziei

HOM-

sp ecy a ln e  le cz n icz e 231 23 0

jak: litową, bromową, odową, żelazistą, kw%iną,araj w a d y  l e c z n ic z e  
n u r m a l n e  z przepisu P r o Ł  J a w o r s k i e g o .

Sprzedaż cząstkowa w antekacb idroguemach. Cenniki na żalenie franco.

Mm » y R i i
Frledrithstiorf-BiKtiu, Mcrewy.

C er.lraln: W i e d e ń ,  1 7 . . .  s th w arzsp an lE rs tra sse  19.
D iesla  m otory do ropy począwszy od 12 HP.
D wutaktowe m otory do ropy począwszy od 4 HP.
U rządzenie ssąco-fi. azow e do ruchu koksem węglom drze­

wnym, antracytem, począwszy od 10 IIP.
M otory b en zyn ow e i lo k om ob ile  beaaynd w e we wszel­

kich wielkościach do ruchu petroliną, benzyną, benzolem 
i benzolem surowym. 2817 U  0

Najdogodniejsze warunki spłaty Najdalej idąca gwaraneya.
Biuro sprzedaży na Galicyę i Bukowinę:

Paweł Miączyński, Lwów, ulica Batorego 32,

Grand Hotel Stamary znacznie po­
większony. Komfort.

Jerzewo. — Karczewska, nl. Jagiell. 
Jurdanówka.-Rozmusown, od 6K. 
Klemepsówka. naprz. parku klim, 
Koiistantynówka. — Zagórska. 
Zaruscv. — Krywań, Ogrodowa. 
Liliana Drzewiecka.
Modrzejów. — Kalińska, ul. Jagiell.

Nowo-zesne urządz. Od S K. 
Obrochtćwka. — Leśniewiczówny. 
Saryusz. — Osieccy, od 7 K. 
Szopenówka. — Wieczorkowa. 
Turnia. — Wolmanowa, ul Mar- 

izałkowska. Pokoje dwuosobowe. 
Warta. — Kopetscbnych.
Polonia. — Daszewska. Elcktr. ośw., 

od K.
Pod Matką Boską. — I Badowska, 

od 6 E 
Leśniakówka Od 7 K.

Lecznica Chirurg. Dr G. Nowotny.
Trywatne gimnazyt m Tenlne z pra 

wami szkół rządowych. Internat.

Do sprzedania lub zamiany na 
dom stary lub parcelę

18 la t  w o ln y  od podatków, w 
Dz. T, tuż przy Rynku gł., z no­
woczesnym komfortem, 97. czyste­
go dochodu z kapitału włożoneg" 
około 60.900 K. Hipoteka amortyz 
uregulowań i. Bliższa wiadomość u  
adwokata Dra Przeworskiego, ulica 
Wolska 8, od 4—6 popoł. 928 2 3

r m m m
■dom: „BrsiilsSi H&feJu

4126 P E ^ S I C N  13 18
pensyonat dyetetyczny Wandy Marchlewskiej-Moser,
gdzie pacyent może przeprowadzić kuracyę ścisłym dozo­
rem wybranego przez siebie lekarza. Usługa, Kuchnia polska.

MAGAZYN FIRMY L. FADEN
w  K ra k o w ie  - - R ciryaftska 2 6 , I p .

poleea
okrycia damskie, ubrania turystyczne i sportowe dla Pau, Panów 
i chłopców. — Peleryny i obrania nieprzemakalne, plecaki i aluminium 
po najtańszych cenach. Sprzedaż hurwwna i częściowa, 4028 9 10

C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie.

W Y C I Ą G ?  Z  B O Z K Ł . 4 L D U  J i l Z H Y
ważnego od 1 maja 1 9 1 4  r.

O d j a z d  z  K i > a k o v r a :
L2*20 w nocy poc. osob. Nr. U

12*48 w nocy poc. posp. Nr. 8

8*14 w nocy poc, posp. Nr. 7

3*55 w nocy poc. posp. Nr. 10

4*20 w nocy poc. ooob. Nr. 31

6-20 w nocy poc. esob. Nr. 20

6*40 rano poc. posp. Nr. 3

6-62 rano poc. posp. Nr. a

7-10 rano poc. posp, Nr. 101

7*60 rano poo, osob. Nr. 15

!
8-10 rano poo. osob. 
8*25 rano poc. osob, 
8'46 rano poe. posp.

Nr. 411 
Nr. 6211 
Nr 203

9-30 rano noo. osob. Nr. 41

łączenia: Szczucina, Sambora, Sianek, Stojanowa, Brodów.
K.

9*80 rano poe, ngeb. Nr. 18

10 25 przed poł. poc. osob. Nr.

10*46 przed poi. poc. osob. Nr.

43

13

115 po poi. poc. osob. Nr. 33

1*30 po poł. poc. miesz. Nr. 461
1*42 po poł. poc. osob. Nr. 6213
1-42 po poł poc. osob. Nr. 48 B
1 57 po poł. poc. osob. Nr. 14
2*40 pa poł, poc. poip. Nr. 6

2*40 po poł. poo, posp. Nri 5

2-48 po poł poc, osob. Nr. 44 B

3*0C po poł. poc. osob. Nr. 25

3.26 po poł. poc. osob. Nr. 49

5*40 po poł. poo. osob. Nr. 27

6*00 wlecz. poc. ciob. Nr. 116
6*45 wiecz. poc, osob. Nr. 16

6*56 wiecz. poo. miesz. Nr. 61
7*40 wiecz. poo. mierz Nr. 463
7 45 wiecz. poc. posp. Nr. 204
7*65 wieoz. poo. osob. Nr. 45

8*00 wiecz, poo. osob. Nr. 6215
6*43 wiecz. poo. posp. Nr, 1

©rOC w bcz. poo, osob. Nr. 17

10*16 w nocy poc. pogp. Nr. 4

10*36 w nocy poc. poip. Nr, 104
10*56 w nocy poc, otob, Na  13

1158 w nocy poc. os b. Nr, 47

do Podwoloczysk. Połączenia: do Nowego Sącza, Krju.icy, Or­
łowa, Tarnobrzega, Sokala, Sambora, Stryja, Stanisławowa, 
Brodów, Zbaraża Husiatyna, Kopyczyniec, Grzymałowa.
do VYie«nia Połączenia: do Opawy, Bema, Pragi, Karlsbadu, 
Wrocławia i Ber ma.
do Czerniowiec. Połączenia: do Szczucina, Tarnobr-ega, Bełżca, 
Soka'a, Sambora, Cbyrowa, Stryja, Husiaryna, Ickan, Jass, 
Bukaresztu.
do Wiednia. Połączenia: do Warszawy, Cieszyna, Wrocławia, 
Berlina, Opawy, Berna, Karlsbadu, Pragi.
do Oświęcimia nrzez Podgórze-PJaszów. Połączenia: do Wado­
wic przez Spytkowice.
do Wiednia. Połączenia: do Wrocławia i Berlina przez Trze­
binię.
do Podwołoczysk, Sta..is!awowa, Ickan. Połączenia: do Szczu­
cina, Newe* o 'Sącza Krynicy, Orłowa Budapt „ztu, Tarnobrze­
ga, J-isła, Dynowa, Bołz.ca, Sokala, Sambora, Cbyrowa, Rawy 
Ruskiej, Czortkowa, Kijowa, Odessy
uo Wiednia. Połączenia: do Wrocławia i Berlina przez Trze­
binię. Cieszyna, Koszyc, Opawy, Bema. Ołomuńca, Pragi.
(od 15 czerwca do 30 września włącznie) do Zakopanego i 
Rabki.
do Fodwołoczysk. Połączenia: do Szczucina Rozwadowa, Na- 
brzezia, Sambora, Stryja, Stanisławowa, Brodów, Kijowa, 
Odessy
do Wieliczki. - #
do Kocmyrzowa i Mogiły.
(od 16 maja do 1 października włatznie) dr- Podwoloczysk. ^o- 
łczsnia: W Szr, 
ujowa, Odessy.

do Nowego Zagórza. Sambora, S tryja przez 1 odgórze-Płaszów. 
Połączenia: de Wadowic i Bielska przez Kalwaryę, do Żywca, 
Zwardonia, Zakopani go, Orłowa, Gorlic, Borysławia, Tustano- 
wic, Lwowa, Stanisławowa, Tarnopola
do Wiednia. Połączenia: do Gliwic. Wrocławia, Cieszyna, Opa­
wy. Bema, Warszawy.
(on 15 czerwca do 30 wrze ;nia włącznie) uo Zakopanego i 
Rabki. Połączenia: do Wadowic, Bielsk: Żywca, Zwardonia.
do Pod a-ołoczysk i Ickan. Połączenia, do Nowego Sącza, (Kry­
nicy od 1 maja 3o 30 września włącznie), Orłowa, Tarnobrzega, 
Jasła, Dynowa. Sokala, Chyrowa, Sambora, Stanisławowa, Ko­
pyczyniec, Zbaraża.
do Suchej, Oświęcimia przez Podgórze-Fłaszów. Połączenia: do 
Wadowic i Bielska przez Kalwaryę.
do Wieliczki. * * r ' rl t  ~r
do Kocmyrzowa i Mogiły. *
(od 1 maja do 31 września co niedziele i święta) do Trzebini, 
do Wiednia. Połączenia: do Wrocławia, Berlina. Opawy, 
lo Wiednia. Połączenia: do Wrocławia, Berlina, Pragi, Karls­

bad i.
do Lwowa. Połączenia: lo Szczucina, N iwego Sącza, Rozwa­
dowa, -Jasła, Dynowa, Sokala Chyrowa, Sai jora, Stryja, Sta­
nisławowa.
(od 1 ma:a do 30 września , odziennie) do Trzebini. Połącze­
nia: do Gliwic, Wrocławia. Warszawy.
do Tarnowa. Połączenia: io  Szczucina, Stróż, Jasła, Nowego 
Zagórza, Nowego Sącza COrłowa od 15 czerwca do 30 września), 
lo Suchei. Żywca (od 15 czerwca do 30 września), Zakopanego, 

Nowego Sącza. Stróż, Jasła. Połączenia: od 15 czerwca do Chy­
rowa, Przemyśla, Sambora, Drohobycza. Borysławia, Stryja, Sta­
nisławowa.
do Rzeszowa. Połączenia: do Stróż Nowegc Sącza, Jasła. Od 
:5 czerwca Jo Chyrowa, Przemyśla, Sambora, Drohobycza, 

Stryja, Stanisławowa, 
do Oświęcimia.
do Wiednia. Połączenia: do Warszawy, Petersourga, Wrocławia 
przez Trzebinię, do Benina,
do Tarnowa. *
do Wieliczki.
(od 14 maja do 29 września) do Karlsbadu.
do Nowego Zagórza, Chyrowa, Sambora przez Podgórze- 
Płasr.ów Połączenia: do Oświęcimia, M dowie przez Kalwaryę, 
Żywca, Gorlic, ADezO-Laborcz, Przemyśla, Sianek, Lwowa.
do Kucmyrzowa.
do Ickan, Bukaresztu, Konstancy. Połączenia: do Chyrowa, 
Sambora, Stryja, Konstantynopola okrętem.
io Podwołoczysk. Połączenia: do Wieliczki, Cbyrowa,

Sambora, Stryja, Jaeorow a, Rawy Ruskiej, Podnajec, Sianek, 
Stanisławowa' Brodów, Husiatyna, Czortkowa, Kopyczyniec, 
Grzymałowa, Kijowa, Odessy.
d« Wiednia. Fołaczema: uO W arszawy. Iwanogrodu, Peters­
burga, Wrocławia, Berlina, Opawy, Pragi, 
do Wiednia. Połączenie: do Berlina,
do Lwowa Połącz inia do Wieliczki, Jasła, Dynowa, CEyi Owa, 
Sambora, S try ja Stanisławów.*, Jaworowa, Sianek. Stoianówa. 
do Nowego Sącza. Połąćeenia: do Oświęcimia, Żywca, Zwar­
donia, Zakopanego, Orłowa Stróż, Nowego Zagórza, Sambora, 
£ianea Borysławia, Stryja, Stanęławowa*

12*40 w nocy poc; posp. Nr. 8

3*07 w nocy poc. posp. Nr. 7

3*30 w nocy poc. osob. Nr. 12

4*52 w nocy poc. osob. Nr. 20

5-30 w nocy poc, posp. 
5*55 w nocy poc, osob.

Nr.
Nr.

103
48

6*00 rano poc. posp. Nr. 3

6-32 rano poc. posp. Nr. a

7-20 rano poc. osod. 
7-20 rano pot. osob. 
7 35 rano poc. osob. 
7 55 rano poc. osob.

Nr. 15 
Nr. 412 
Nr. 6219 
Nr. 32

815 rano poc. osob. Nr. 118

8-40 rano poc. posp. Nr. 203

8-42 rano poc. osob. Nr. 18

9-05 rano poc. osoo. 
9-35 rano poc. osob.

Ni.
Nr.

41
13

11-20 przed poł. poc. miesz. Nr. 
11-55 przed poł. poc. osob. Ni.

462
39

12’58 po poł. poc. osob. 
110 no poł. poc. osob.

Nr. 6214 
Nr. 114

1 26 po poł. poc. osob. Nr. 14

2'05 po poł. pot. osob. Nr. 44

2 20 po poł poc. posp. Nr. 6

2-33 po poł. poc. posp. 
3’35 no poi poc. osob. 
4-45 po poł. poc. osob.

Ni,
Nr.
Nr.

5
414
26

4-51 po poł. poc. osob. Ni, 27

5*50 po poł. poc. osob. Nr. 116

614 wiecz. poc. miesz. 
6.26 wiecz. poc. osob.

Nr.
Nr.

464
16

6 63 wiecz. poc. esob. Nr. 49

7-10 wiecz. poo osob. 
7 36 wiecz. poc. posp.

Nr. 6216 
Nr. 204

8*10 wiecz. poo. posp. Nr. 1

8-23 wiecz. poc. posp.
8-Ó0 wiecz. poc. osob.
9-10 w nocy poc. osob. 
9*24 w nocy poc. posp.

Nr.
Nr.
Nr.
Nr.

102
47
34
4

9’45 w nocy pot, osob. Nr. 19

10*24 w no-y poo. osob. Nr. 24

1105 w nocy poc, osob. Nr, 48

11-38 w noc* noc. poop. Nr.
etj-;-

9
N

*

P p z y j a z d  d o  K r a k o w a :

z C-.erniowiec. Połą>:zenia: z Bukaresztu, Jass, Tckao, Delatyna, 
Husiaiyna, Jaworowa, Stojanowa, Stryja, Sambora, Chyrowa. 
z Wiednia. Połączenia: z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, Berna, 
Opawy, Cieszyna, Wrocławia i Berlina przez Bogumin. 
z Podwoloczysk. Połączenia: z Odessy, Kijowa, Grzyn ałowa, 
Zbaraża, Czortkowa, Husiatyna, Potutor, Brodów, Stanisławo­
wa, Stryja, Sambora, Chyrowa, Sokala, Jasła, Rozwadowa, Or­
łowa, Nowego Sącza (Krynicy od 1 maja do 30 września).

M a j ą t e k  z i e m s k i
. do sprzedania

około 100 m., * tern lasu 30 m,, 
łąk 20 m., pastwiska 6 m., gadu 
młodego 7 jl., reszta sme, kamie 
niołom od Krakowe-Podgórza JU* 
km., od Myślenic 4 Km., orzv na- 
wym gościńcu. Cudowna okolica, 
uruczy widok, ba'samiozne powie­
trze. Cena 90.000 K, ciężar 46.0GD 
K. — Aures: Jozef Żółkowski, Zi. 
wada, poczta Myślenice filarka u  
odpowiedź konieczna. — J4 arto zo­
baczyć. 4714 4 8

teeinic
lub wiśnio hiszpańskie, b, piękne, 
wielkie, świeżo rwane, w 5-kg. ko­
szykach za 3 K wysyłaJ. Muller, wła­
ściciel winnic, Kiskunhalas, Węgry 

i758 8 10 )

FfidryKo eiędlln
!E*S

z 2-ma sklepami z pierwszorzędną 
klientelą, zaraz bardzo korzystnie 
do wydzierżawienia lul dc sprze­
dania. — 2.gio8zenia pod „Fabryka 
wędhau, biuro ogłoszeń Sokoł 
skiego we Lwowie. 467* 5 F

♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

Do wynajęcia
od 1 października na I pi?*we 2 
mieszkania po 4 pokoje, mogą by6
1 na pensjonat, i 3 pokoje na III p.
2 mieszkania po 2 pok ;e 0(1 I-go 
lipca, urządzenie nowoczesne, y  ia 
domośfi nl, KrnDnicza 22. 4667 6 6

ze Lwowa Połączenia: od Stanisławowa, Stojanowa, Stryja. 
Chyrowa Sambora.
z Wiednia. Połączenia: z Ołomuńca, Berlina i Wrocławia.
z Nowego Zagórza przez Suchą. Połączenia: z Gorlic, Orłowa, 
Zakopanego.
z Wiednia. Połączenia’ z B erna Berlina, i Wrocławia przez Bo­
gumin.
z Ic..an Połączenia, z Konstantynopola przez Konstancę, 
nukaresztu, Zaleszczyk, Delatyna, Podhajec, Nowego Zagórza, 
Chyrowa,
z Oświęcimia.
Z Wieliczki.
z Kocmyrzowa £ Mogiły.
z Oświęcimie przez Podgórze Płaszów Połączenia: z Żywca, 
Suchej z Wadowic przez Kalwaryę i Spytkowice.
(od 1 częrwca do 30 września rlącznie) z Tarnowa. Połącze­
nia z Nowegc Sącza -Jasła Stróż. Od 15 cze-wca ze Sambora, 
Nowego Z;.gó.'za.
(od 16 maja do I października włącznie) z Karlsbadu. Połą­
czenia: z Pragi, Ok muńca.
z PoówoloczysK. Połączenia: z Kijowa, Odessy, Grzymałowa,
I wania Pustego, Husiatyna, Czortkowa, Zbarażu, Ickan, Sta­
nisławowa, Ri wy Ruskiej, Podbajec, Sianek, Chyrow. No­
wego Sącza.
z Granicy. Połączenia: z Warszawy. .
z Wiednia. Połączenia: z domuńca, Berna, Cieszyna, Bielsaa,
Wrocławia, Berlina, Gliwic.
z Wieliczki Połączenie: 7 Oświęcimia przez Podgórze-Płaszów.
z Wieania Poiączenia: z Ołomuńca, Opawy, Wrocławia, Ber­
lina i Warszawy.
z Kocmyrzowa 1 Mogiły.
(od 1 czerwca ao 30_ września w niedziele, czwartki i święta) 
z Tarnowa. Połączenia: z Nowego Sącza, Szczucina.
ze Lwowa. Połączenia- z Chyrowa, Jokala, P*ynowa, Jasła,
Rozwadowa, N adbrrezia, (Krynicy od 1 maja do 30 września 
włącznie), Nowego Sacza, Stróż, Szczucina, 
z Jąsk  przez Suchę. Połączenia* z Orłowa, K rynicy (od 1 
m aja ao 30 września), ióakoparagt, Zwardonia Żywca, Wa­
lu* ic i Bielska przez Kalwaryę. Gd 15 czerwca ze Stanisła­
wowa. Stryja, Drohobycza, Borysławia, Chyrowa i Nowego 
Zagórza.
ze Lwowa. Połączenia: z Jaworowa, Rawy Ruskiej, Stanisła­
wowa, Chyrowa, Sambora, Stryja, 
z Wiednia. Połączenia: z Ołomuńca, Opawy, 
z Wieliczki.
z Oświęcimia, Skawiny. Połączenie: z Wadowic przez Spytko­
wice.
z Brzecławy (Lundenburga). Połączenia: z Ołomuńca, Berna 
Opawy i Berlina.
(od 1 czerwca do 30 września włącznie) z Tarnowa. Połącze­
nia (z Orłc ?a i Krynicy od 15 czerwca do 30 września), ze 
Starego i Nowego Sącza, Stróż, Szczucina, 
z Wieliczki.
z Podwoloczysk. Połączenia: z Kijowa, Odessy, Brodow, J a ­
worowa, Icsau Rawy Ruskiej, S try ja , Sambora, Chy/owa, 
Rozwauowa via Przeworsk, Nowego Sącza, Stróż, Jasła, Szczu­
cina.
nd Stan. ławowa, Stryja, Sambora, Nowego Zagorza przer 
Suchę Polącze*ł:a: z iL-wocznego, Borvs: wia, Tustanowic, 
Gorlic, Orłowa (od 15 czerwca do 30 września), Bielska i Wa­
dowic przez Kalwaryę. 
z Kocmyrzowa.
(od 14 m aja do 29 września) z Podwołoczysk. Połączenia: 
z Kiiowa, Odessy. Husiatyna, Kopyczyniec, Brodów, Stanisła­
wowa, Stryja, Stojanowa, Łodhajec. Sćmbora, Chyrowa, 
Jasła.
z W.odnia Poiączenia: z Earicb„Ju, Pragi, Ołomuńca, Opa^y, 
Cieszyna Berlina, Wrocławia, Bielska.
(od 15 czerwca do 30 września włącznie) z Zakopanego i Rabki, 
(od 1 maja do 30 września co niedziele i święta) od Trzebini 
z Oświęcimia. Połączenie: z Sierszy Wodnej, 
z Podwołoczysk. Połączenia: od Kijowa, Odessj, Grzymale- 
wa, Husiatvna, Czortkowa, Kopyczyniec, Brouów, lc«.an. Sta- 
nisławoT-a Kawy Ruskiej. Podhajec, Sianek, S tryja2 Sambora, 
Sokala, Dynowa. Jasła, Rozwadowa. Orłowa, Kr; aicy, Nowe­
go Sącza, Gorlic, Stróż, Szczucina, 
z Wiednia. Połączenia: s Karlsbadu, Pragi,, Ołomuńca, Bema, 
Opawy. i---—
z Rzeszowa. Połączenia: od Jasła, Rozwadowa, Orłowa. K i j - 
nicy, Nowegu Sącza, Stróż, Nowego Zagórza, Szczucina Wie­
liczki >ssir- -»)*»... •
z Nowego Sącza prrez SucEę. Połączeni'1* od StanL.awowa, 
Stryja. Borysławia, Chyrowa J a  iła Orłowa, Zakooanegc, 
Zwardonia, '^ywca. Bielska i Wadowic przez Kalwaryę 
z WledŁia. l  ołączenia z KarlsbauU, Pragłr Bema. Opawy, 
W rocławia i  B« lina, Petersburga, W ai tawy, -  - - -

Pntta Mwm wtoJ.
Kieszckęśliwa pozbawiona, środ­
ków i dachu nad głową, wdo­
wa staruszka, odwołuje do 
litościwych serc, z prośbą o 
pouoc, gdyż dotknięta ślepo­
tą  i chorobą nic zarc-RĆ nie 
ie s t w  stanie. Ł askaw e datL. 
przyjmuje Admimstracya „No­
wej jRefunnyH pod Z. A*

2666 12 0

Żywe raki
n a jsm a c z n ie js z a  i _najdertka* 
tn ie jsz e  w  kw iec ie  dostarcza po 
czta oułatnie z poręcseniem, żc na. 
deidą żywe 464 i 4 8
90 raków zupowych . , *» t  nor,
60 „ stołowych . . « 8 B
40 „ '• solowych . • „ 12 B
30 „ olbrzymi ;h - „ 15 B
wysyła: 0. Jorysz, Podwałoczyskj 3

Urządzę piekarnię
w domu, położonym przy p]a. 
cu Wolnica w Krakowie, gdzie 
już przez 40 lat była piekar­
nia —  Lokal ten składa siq 
z ośmiu UDikacyj, być
użyty również ra inny ceL 
p r z e m y s ło w y . — w  danym
razie przeprowadzę potrzebnt
adaptacye. — O informację 
zgłaszać się: ulica Łobzow­
ska 1. 7. 4764 4 4

Broń
najstaranniej ostrzelał A. auKTr. stem­
ple:, opatrzoną, w naj.orszoj lakosui 
i najdokładniej wykonaną, wysyła

c i k. nadworny dostawca
J A N  K O N R A D

Brux, Nr 346 (Czechy;. 
Rewolwer 6*80 K. Flobcrt-y stolet 
kieszonkowy 3'50 koron. Torcorolo 
3*20 K, Robert-Tesching 11-20 K, 
broń myśliwska 48 K Br°Wning- 
piswlet kaliber e 35 mm. 4o K i wy­
żej, w najw iększym  wyborze. g a . 
taiog główny na żąuanie zadarmo, 
opłaopny. 46 4 1 6

m
otrzymują osoby każdego atanu 
(także panie), na 4—6 także bez
poręczycieli, na spłaty isięczne 
00 4 korony. — „Diad& conipte- 
Rurean, Budapest, VHI., Rśkuczi 
nt. 71. . 4629 J0 10

P I E G I
usuwa całkowici* w prz jciągu 

7-min dni

Mia-nSnii Dk rhilsiofra
Najlepszy, nieszkodliwy jrudek 
d., utrzymania czystości \  u- 
piększenia cery. — p rawdzu y 
tylko w oryginał. Roikach, ktć ■ 
ryoh opakowanie zaop£' ,,z.onc 
iest zarejestrowanym znakiem 
chronnym, 3320 17 20

C^na V  1-60. ,^no « iednte  
m ydło 70 &•

Główne składy w Krakowie: M. 
Masłowski, apt. pod barankiem; 
Tadeusz U -wiecim3̂ -' “P*. pod 
złotym słoniem;„R r’ aP4-, 
ul Karmelicka 2 : ,  w Nowym 
Sączu apt- 3. Not a iwskie.- , 
Składy iróca tego we wstyst- 
Kich apłekaci i oroguoryaob.
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Wspaniaka sypialnia sfylawą
latfble klubowe. ióżk- mosiężne, umywalnia, jadr.lnia. barok i maszyna 
do szycia — w bieżącym tygodniu — za niezwykle niską cenę Jo

sprzedania 5048 1 3

w  H ali L icytacyjnej - - P a łac  S p isk i.
Zakład zi rojowy 

v  G f lc y i .s i  i r  m  U L
W Karpatach, 600 m nad poz. morza. Klimat poaalpejski. las 
szpilkowy, wysokopienny. Środki lecznicze: Zdroje: Zdrój 
główny, Słotwinka, Józefa i Karola. S ne szczawy, wapienno- 
magnezyowo-żelaziste. — Kąpiele mineralne, barazo obfite 
* kwas węglowy wolny —  Kąpiele borowinowe. — Kąpiele 
słoneczne. — Leczenie rad,ogenowe. — Zakład hydropaty- 
czny —  Wody mineralne i zagraniczne. —  Sezon kąpielowy 
nd 15 maja oo 10 października. W maja i czerwcu są ceny 
kąpieli i mieszkań w domach skarbowych o 15*/„ zaś w mie­
siącu września o 25*/, niższe. — Prospekty wysyła się 
bezpłatnie.

4238 6 8 C. k . Za r z ą d  zd ro jo w y .

lyn paro, y 6042

2 siłą wodną, bezpośrednio obok stacyi kole­
jowej na  gran icy  śląsko-galicyjskiej, do sprze­
dania lub do wydzierżawienia. Zgłoszenia u s t 
pod: S . R . E 0 4 2  przyj. Adm. >N. R eform y«.

P o p ie r a jm y  p r z e m y s !  k r a jo w y  \

' - M 0  i m

k r a k o w s k ie j  fa b r y k i

6 6  g lazura bursztynow o-olejna, do sa- 
m olakierow ania poałóg i sprzętów  
domowych szybko schnąca, trwała, 
z połyskiem  do nabycia n firm : P r .  
L e n e r f  i R e lm  i S p . 3986 10 0

L .  B a r a n o w s k i ,  S k ł a d  f c t ó r y c z n y ,  p i .  l k a f e j k i  £1

f f i- jsa ss

Żądajmy w handlach i trafikach
149 20 20

W Y R U B  G A U C Y J S

&
MARKA OCHRONNA

IA/ANF ^flEJtEPSZE PARAFINOWANE
M. ADLERSBERG - BOLEChOW.

tylKO zapałek 

wyrobu 

nalicyjskiegol

Kaileosze zapałki szwedzkie wszędzie do nabycia!

L. 74699/1914. 
B. ».

4969 3 H

Ogłoszenie licytacyi.
Celem oddania w przedsiębiorstwo robót:

1) stolarskich,
2 ) ślusarskich i okucia stolarszczyzny,
2 pokostniczych, 
4 ; szklarskich,
6) malarskich,
6) zduńskich,
7) ogrodzenia siatkowego parceli,

wykonać się mających przy budowie domu dla służby sani­
tarnej, na gruntach po Zakładzie kontumacyjnym w Krako­
wie, Magistrat rozpisuje licytacyę ofertową, przyczem za 
strzegą sobie jednak rozazial robót według swego uznania,

Plany, waruniu ogólne i szczegółowe przeglądać mo­
żna w Budownictwie miejskiem, Oddział A., IV piętro, drzwi 
Nr 6, od godziny 11 do 2 z południa, gdzie również ofcrey- 
mać można formularze ofertowe.

Oferty, należycie ostemplowane i zaopatrzone kwitem 
na złożone w Kasie miejskiej wadynm w wysokości 2 1/»a/o 
sum y oferowanej, wnosić należy w temźe biurze ao dnia 
23 czerwca 1914 r. do godziny 12 w południe, poczem 
nastąpi otwarcie ofert w sali posiedzeń Magistratu.

Oferty później wniesione lub nie ułożone według wzoru 
nie będą uwzględnione.

Magistrat stoi. król. miasta Krakowa
dnia 10 czerwca 1914.

Złoty medal Wiedeń 1912. Złoty medal Wiedeń 1912.

M ę ż c z y z n !  o  s ł a b y c h  n e r w a c h
przywrócenie osłabionych Bił uzyskują przez

t a b lic z k i E v a io n . 203 42 o

M O T O R Y DIESLA
i do popędu gazem ziemnym stojącej i leżącej budowy.

I .  W a r c h a f f f ^ t f ,  rab ry k s  m otorow. W i e d e ń ,  Ii!., P ao lusgaisf 3.
Generalne zastępstwo dla Galicji i Bukowiny 

Inź. S. Waoławinek, Binro techniczne, Kraków, ul, św. Filipa 7,
Kosztorysy, cenuiki, odwiedziny na żądanie bezpłatnie.

Dogodne warunki zapłaty , 3651 5 62 Dogodne warunki zapiatj

Najsilniejsza szczaw? ziemno-żeiazista. 
Wody silnie radioczynne. - - - -
Kąpiele mineralne najobfitsze w kwas węglowy. Kąpieie bo­
rowinowe, hydropatyczne, popradowe i słoneczne. Znako­
mita górska stacy. klimatyczna. — Mleko, żentyca 
Siacya kolei, poczta i telegraf w miejscu. — \«/*t
Wyborny skutek leczniczy, w chorobach ^
kobiecych i nerwowych i t. p. —
Prospekty
opiatn ie.

la d a r m o  —
Sssos? od  15 m aja  

do k o ń ca  wr^asaSa. - -
Lekarz zakładowy:

D r  L u d w i k  B o ^ o s ^ y ń s k i . .......................
W I sezonie tańsze mieszkania, w III mieszkania i kąpiele 

o 30 70- Wszystkie wille oanowiono i na nowo umeblowano, za­
prowadzono kanalizację spławną, wudoci tgi oiaz elektr. oświetl.

- - Dwie n cw e restnuracye i p easyon at pod n ottym  r.arząaem. 
Ceny bardzo n isk ie . 4301 6 10 Ceny bardzo n isk ie.

— ła"—*

Założone w 1870 r.

fowarcystwo Zaliczkowe
fotowarzyszenie zarejestrow ane z  nieograniczoną poręką, :::::

i l i c a  S t r a s z e w s k i e g o  ( n a p r z e c i w  U f n lw e r H y t e t n  ,)
przyjm uje w kładki na  książeczki i wypłaca

o d  dnia złożenia do dnia w ypłaty. - 
Podatek  rontow y opłaca, z w łasnych funduszów. 3797 7 10

feS

C enuiki, prospekty koszto­
rysy na żądanie.

Wyłączne zastępsto na zacltcania ualicye
m o to i  o v  w y b u c h o w y c h

A u s tr . T o w a rz y s tw a  m o to ro w e g o  z o g r . o d p .

KUZ-WEHEt
LrBMANNIMACHAUi

BIU RO  TECHNICZNE 2626 8 12

l i i i  - - - Jul. Ounsje&uKiego 6.
F i l i a  w  T a r n o w i e .

Insteluja wadocî i
po cenach przystępnych z g w aran c ją

a .  S a s t e f c Ł  K r o b i

R ę n e t 1 .24  (naprzecie) Odwacfia).
S k u t k i  zbyt niskich cen konkurencyjnych: Zawilgocenia 
murów, ciągłe kosztowne rep e rac je , a  w  końcu roku  nieraz 
kolosalne sam y płacić trzeba  za ubytek  wody. 3442 j 6

Zażądać zbioru lekarskich orzeczeń.
Próoa K 4-20, pół pudełka 10 K, całe pudełko 18 K, za za­
liczką lub po "trzymaniu należytości Tirzez S t M arkos- 
1 poi lekc, fabrykę ciobliwych przetw. farm., W iedeń, III., 
Banptskrasse 130. Skład w Krakowie: -  antece Konst. 
Wiszniewskiego i apt. p~d „Złotym orłemu W. Ehrlicha, ul. 
Krakowska 11. Można dostać w każdej aptece na receptę.

Z najwyższego Dgcwgżaigma Jego teł, i ML j i i i i  jjjjfl.
3t c. k. Loterya palstwowa

na wspólne wojskowe cele dobroczynne. 
 •  __------

Ta loterya w gotówce
obejmuje 2 1 , 1 4 6  w y b r a n y c h  g o t ó w k ą  w  ogólnei 

ilości 6 2 5 . 0 0 0  k o r o n ,  (iłńw na w ygran a:

k o r o r  ,
Ciągnienie nastąpi jawnie w Wied: iu 2 lipca 1914. 

W  Los k o sz tu je  4  k oron y.
Losy są do nabycia: w oddziale loteryj dobroczynnych, Wiedeń, 

if lM VordereZoliamtsstra8se 6t w kolekturach loteryjnych, trafikach, 
w urzędach podatkowych, pocztowych, telegraficznych i kolejowych, 
w kantorach wymiany ltd. Dla kupujących losy plany gry ladarmo. 

Przesyłka losów wolna od opłaty pocztowej.

Z c, k. Geaer. DyreLcyl luter^j państwowych.
1164 6 10 (Oddział loteryj na cele dobroczynne).

Tak cudowRie 
działa

Przetwór

Przed użyciem

B U L T f
n a jle p sz y  pokarm  natury 

dla m ózgu I nerw ów .

I  I ■  n p  H I  ■ ś p  J B  przyjmuje w leczenie wszelkiego
^  ^  g  ^  rodzaju zwierzęta domowe, oraz

. przeprowadza zabiegi operacyjne.—
C lla  zwierzą Dla psów k ąp ie le  leczn icze , oraz

sra: Zakład kąpielowy w * ™ . ^ 50
, Lobia 40 -  lei. 2552 ^ S S S S S S *

E L E M U B »
z m m r mm 
raconoifOTwi

SROM KRAWIECKI 
GMWRKHOWICZi

Pc użyciu.
Usposobienie, myśli, czynu ość i  każde poruszenie ciała zależne jest od mózgu — Znnżeme, przygnę­
bienie, %7yczjrpanie i  ogólne osłabienie ciała jest oznaką ura-u si! do życia. Kto eh "  czuć się 
zawsze rześkim, ze sv bodną nyśA, silną pamięcią, kto chce w pracy i zajęć znaleść przyje­
mność, niech zazywa Kola-rabletk 'Ko.a-Dnltz). Jest on naturalnym po-armem ‘'la  nerwów i mó­
zgu, równocześnie poprawiającym i odmładzającym krew, f r.asiel».jąc sil, du ała skuteeczmo na

każay organ ciała. — Kola-Dultr 
d a | e  o c h o t ę  Io  t y c i a  I  s i ł ę  dr* d z i a ł a n i u  

t  również nczuoie młodości w a r  z siłą czyn a, któia ręczą za 6kutecznosć i szczęście w p*-zedsię 
w ł  ciach. Proszę używać jakiś czas Kola codziennie, a wzmocni or. nerw** usunie każdą sla- 
buś a jego działanie sprawiać będzie poczucie pełnych si i zdrowia *« ?a  ject polecany 
przez powagi lekarskie całego świata i używany w szpitalach i kani ioryach dla chorych nerwowo 

P r o s z ą  t ą d b ć  K o la - D u l iz  d a n n o  l  
Daję więc k.idem u sposobność wzmo .nienia jego nerwów. Proszę napisr^ dosLiie kartkę pocztową, 
z podaniem dokładnego adresu a prześlę natycnmiast ta  darmo i opłatnie dawkę Kola-Dnltj-, zu­

pełnie wystarcłającą do poznani je , cnuo-Tiej sił-’. _ _ 4381
Według mm nin ^.ożns i  więcej lamówić. Proszę pisać ratychmias4' -hy ui( rspomn o! 
M lefsce w y sy łk i: dec „HEILIGEńQEIST-APOTHEK£w -  B ta „ n K I VI. AbŁ 301

Vt YPOlYiZAł.HIA KSIĄŻEK
t  eS etrystycsrych  i naukowTCh

j .  G U M PLO W IC Z
zn a jd u je  Się sta le  p”zv

P l a c u  t  .  U h  Ś ! S f f ^ t 9 C h  Ł .  8 .
N i .  T e l e f o n u  2 3 7 2 .

Książki w kilku językach. N o w o ś c i  w e  w s z y s t k i c h  
d z i a ł a c h .  Życzenia P. T. Czytelników z prowiucyi za­

łatwia się odwrotnie. 246 22 o

Dyplomowane
pielęgniarki

poleca szsola zawodowych pielę­
gniarek. — Zgłoszenia przyjmuje 
biuro, codziennie od 3—b. Kraków, 
ulici św. Filipa 15. — Telef. 3367. 

3250 3 3

Na Salw atorze
a więc w wyjątkowa dobrych wa­
runkach zdrowotnych, będą od wrze­
śnia miejsca dla dziewczynek, uczę 
szczających do szkół. Staranne opie­
ka, pomoc w naukach, konwersacja 
francuska i niemiecka, fortepian. 
Bliższych wyjaśnień z grzeczności 
udzieia Droguerya p H. Sikorskiej, 
ni. Szpiialna 19. 6004 3 3

Do ‘przedania

murowana, parterowa, o 4 pokojach, 
przedpokoje, knchni, 2 komórek, 
werandy, stajni, ogrodu i ’/, m. pola, 
w mieście .„owiatowem, tuż przy 
stacyi. linia Kral 6w—Lwów. Zgło­
szenia przyjmuje Adm. „Nowej Re­
formy pod „5017“. 5017 2 3

Dn sprzedania suta
Gordonseter, tresowana, dwuletnia. 
Wiadomość: ul. Batorego 17, portyer 

50i0 2 3

H  l i i
różowe, w najlepszym  gattra 
ku, z tegorocznego zbioru 1914, 
po 8 K  za 100 kg., wysyła 
F r a n c i s z e k  R o s c n k r u n z ,  
handel p /oduktów  krajow ych, 
M a r h u r g  n .  D r a w ą ,  Styrya.

4997 2 6

ktćSLE i HULe
z drzewt miękkiego i Lignum Sancfum

PCyBCR? BILAROIM
RULETY w największym wyborze 

polecają najtaniej

\ m  \  A f f i r ,  M
Specjalno cenniki tego działn na żądanie darmo i opłamie. 

3715 1 0

handel korzenny
delikatesów i pokoi do śnia­
dań, poszukuje na  prak tykę  
c h ł o p c a  z nkończomę I I  M. 
gimii. lub realną, z dobrej ro­
dziny i sprytnego. Zgłoszenia: 
A lb in  C h r i s t ,  D ą b k o w a  
p o d  T a r n o w e m ,  4991 2 6

Panna z posagiem
z dobrej rodziny, szuka tą  drogą 
towarzysza życia, starszego kaw alera 
lub wdowca na poważnem stano­
wisku. „ S z c z ę ś c ie 4* poste re­
stante t i r a k o w  5030 1 3

BI

BYSTRA
(przy B iałej, w  G alicji.
w licznej górskiej okolicy — w kotlinie, ze wszyst- 

mU A  U fiijiU  kich stron chro ionej, otw arte, l i  ty lk c na 
p ołudnie, niemal bezwietrznej. — Siacya kolejowa ze znakomitymi 
n łączeniami. Z K rakowa 3 godziny jazdy. Z ""rzebfnt 2 godz. 
Ze S osn cw ca  3 godz. Z Eatowir. 2 godz. — Na miejsca poczta, 
telrgiaf. telero:i rlędzymiastow-. — Zaliład leczn iczy , we wszystkie 
średni lecznicze wyposażony, dlt. ambalntoryjnego leczenii cały rok 

otwarty. Lekarz stale w miejscu. Apteka.
Pensytm at p. W iśn iew skiej z dobrą kuchnią,. 6—8 
koron dziennie utrzymanie i mieszkanie — w pe- 

b iiiu  Zakładu leczniczego.
informaeyj udzieli: Tow. upiększenia Bystrej, lab lekarz klin-.tyczny- 
Dr Seidl w Bystrej. _ 3953 3 3

ż a k J ł a d  f r Y Z Y e r s k l
u r s a d z o i iy  z  n o tfc o c z e a iiy c i k o m to r te m

salonem dla Panów , osobuym gabinetem  dla Pań, oraz wielki 
wybór perfnmeryi, najnowszych szpi!ek i grzebieni dla P ań

poleca

s m m u M W  m m m o w s m
K r i r m e l i c H r .  2 1 .  s e n s  o

Woowiec bezdziefny
starszy handlowiec, na prowincji, 
z majątkiem kilkunastotysięcznym, 
ohce poznać pannę, lub młodszą 
wdowę z Kapitałem niewielkim 
w celu matrym. „I łz e m y s lo w ie c 1 
poste rest. Krak*4 w-Zwie r iy n i ;  

6034 1 3

Objaśniające orosznry

c  p r z e u m k U n i e  

i wolu
w ysyła zadarmo sanatoryum  
D<*a iak lina  w Pilżnie (Cze­
chy). 1298 33 0

W s z e M e  n s D P s w y
okularów i cw-ikieruw, wst.awian:e 
szkieł i t. p wykonuje najsta-annic j 
tanio i szybko H. N IF  flf E T Z, 
optyk i m t cltanlit w  K rakowie, 
ul K arm elicka k5. 96d0 10 10

B a d -H a id ie im

Mills Wanria—Dom Polski
dla gości kąpielowych otwarty od 1 maja. Wygodne 
mieszkania, winda, oświetlenie elektryczne, centralne 
ogrzewanie, opieka dl? chorych.

Właścicielka
3074 12 12 Helena SzczeparoMSKa.

Wydział Pol. Tow. Gimo. „SoW
w Sanoku

urządza, jak poprzednich lat, kolonię skautową w Olchow- 
cach pod S8_okiem. Dom dla koloni/ mieści się na wielkiej 
polanie wśród lasów szpilkowych, w miejscu zwróconem do 
południa. Opieka i kierownictwo fachowych sił zapewnione. 
Kolona będzid otwarta od 15 lipca do 15, względnie 20 
sierpnia b. r. Dziennie wynosi utrzymanie 2 K Zgłoszenia 
opatrzone świadectwem lekarskiem należy przesyłać naj­
później do 5 lipca do Wydziału „Sokoła4* w Sanoku, który 
udziela bliższych informaeyj 4614

W. Dąbrowski A. Tytel
sekretarz prezes

& d  4  k o r o w i
Ssskm© dairiSk ie

o c f  1  k o r o n y  

S s i L - r i e ^ k k  d l a  d z & c i
przyjmuje się do roboty: 
Ulica Karmelicka 7, il piętro,
kamienica w podwńizn. 2930 12 0

O l i s z y p ż e
do sprzedania ki ka oryg. obrazów, 
kilka dzieł polskich z XVI w. oraz 
cenne drobiazgi, monety i t. d. — 
Handlarze wyłączeni. — Flory ń 
ska 55, III p., od 12—1 i od 4—5. 

4721

Eowory „Styria i i

H icit
utrzymująca nracą rąh wła­
snych dwoje nieuleczalnie cho­
rych dzieci, prosi gorąco lito­
ściwych ludzi o pomoc. Ła 
skawe datk: przyjmuje Admi 
nistracya „N Reiormy" pod 
W. F. lub podaje adres.

2667 12 o

Ela iT ia s z /r s '®
wszelkie hafty kolorowe 1 liałe 
monogramy, wykonuje starannie 1 
gustownie, po cenach niskizh. 83

ZBkład rysowniczy i pracow nia b i t iś w  

Kraków, Rynek sp„  l in ia  [-D 3 2 ,1  p
oraz

„Dnrhopp-Dl anąu
sn  Dierwszorzetinemi m arkotn i znauców .

Z a s tę p s tw "  w każdej w ięk sze j m ie jscow o śc i. 
Zastępców podaje, oraz katalog: polskie 
darmo • opłatnie wysyła naiwięicsza 
w Auutro-Węgrzech fabryka rowerów:

SiyriaUGurkoppbiefkiA.-G.
GRAZ.2761 10 10

!

Zastępstwu na Kratow: Gert lor i bratid
Kraków, ul. Wtólna 6.

korona!
tygodiiicwii meżna sobie spiacai u 

S ,  i Ł J Ł r E I K A  

w Krakowie, nrzy ulicy Floryaóskiei I. 31
dostawcy Związku e. k. nrzędni • 
ków państw., wszelkie jubilerskie 
przedmioty srebrne i złote oraz wszel­
kiego rodzaju zegary i zegarki z naj­
dawniejszych faoryK, z 5-ietuią gwa- 
rancyą, po n a d e r  n i s k i  h  c e ­
n a c h ,  a mianoi. icie zegarek praw­
dziwy Roskopf Patent »f . 3  k o r . ,  
srebrny Omega es 2 4  k o r . ,  Ze­
garek »łotv za- r S  K O I. ,  ?.ańcn- 
szel- złoty 14-iaratow> za 9  k o r M 
Łańcuszek srebrny za 1 k o r . ,  jako- 
też 14-karac. złote pierścionki i kol­
czyki po 3  k o r .  4351 3 0
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Nauczycielka l 0t z
zykiem niemieckim, przyjmie posa­
dę na wsi, lub na wyjazd — ‘ukże 
i do towarzystwa.,,Nauczycielka-1 
poste restante Kraków. 5024 1 2

D o s k o n a ł e
kolacye Jarskie
hygieniczne i tanie

\y Kuciini Ja rsk ie j „P rzyrona“
Rynek 45, I p A B. 5003

K a rm e lic k a  36  » garnitury do
sypialnych pokoi, parę garniturów 
z mebli, umywalki żelazne, stołki 
do jadalni. Oglądać można od 11—12 
i od 3—5. 5029 1 4

G  t > a ć
Łiogę na fortepianie, lub pianinie, 
z własną pianulą i nutami, w mioj- 
_iu luo w kąpielach. Zgłoszenia- 
Kraków, ul. Gołębia 1. 5, handel 
mebli. 5039 1 3

P okoje  um eblowane
od kilkunastu lat się renrujące, do 
odstąpienia. Oferty pod „Pokoje" 
poste restante Ióra<tów. 5u22

Drzewostan
do sprzedania w dobrem położeniu, 
koło gościńca, 170 °osen tramowycn, 
miary od '/»—1 m-* i 50 modrzewi. 
Wiadomość B, P. Kraków, ul. Gra­
bowskiego 4, I p. na lewo.

5023 1 3

K r e d e n s
dębowy, warszawskiej roboty, i lo ­
downia pokojowa, do sprzedania. 
Ul. Michałowskiego 7, 1 piętro. 

5025 1 3

Prace rysunkowe
na wieczory. przy jmie technik z prak­
tyką. „H. O. ŚŁ'1 poste restante 
Kraków, za okaz. świtu inserat. 

5027 1 3

P a n n a
starsza, inteligentna, dobrze 
wychowana, znająca język 
francuski i niemiecki, szuka 
posady na czas wakacyjny do 
nauki lub opieki młudszych 
dzieci. „N cuka", Lwów, ul. 
Żuhńskiego L 12, parter, na 
prawo. £050 i o

Mi\ d e l i k M  E. lakriawskiei
w  Samborze

poszukuje młodego i zdolnego bnfe- 
towca od 15 lipca. 6010 1 3

półkryte, nowe i używane, wózki, 
knczer, faetuuy, landa, wolanty i 
%, p. do sprzedania. Kraków, ulica 
Zwierzyniecka 37. 4660 7 8

Piwniczny
z dłuższą praktyką, znajdzie 
umieszczenie od 1  lipca b. r. 
w  hotelu Drezdeńskim w Kra­
kowie 4691 2 2

t a e c i a  sortowa
mość: Kraków 8, Krowoderska 79, 
I  piętro na lewo. 4979 2 2

Sławne z flourod
tiy im
4766 poleca 4 15

Jozef Sisrnisntr.wski
K raków, ul. Bratka.

M a sło  deserowe
po kor. 3 za kilogram, wysyła za 
pobraniem, pocztówkami. Mleczar­
nia dworska, Łańcut. 4788 4 6

Ognie sztuczne
na festyny, majówki, sobótki i t. p.. 

po.eca jedynie najtaniej
H . N I E M E T Z

Kraków, Karmelicka 15.
4400 8 10

Zastgpstw a feryałnego
lub stałej posady poszukuję. Zgło­
szenia listowne przyjmuje Aimini 
stracya „Nowej Reformy" pod „Ru­
tynowany koncypient11. 4936 i  4

s t o n c y p i e i t t
z ośmiomiesięczną praktyką poszu­
kuje posady. Zgłoszenia przyjmuje 
Administracya „N. Reformy" pod 
S. r .  4947 3 3

**” Z a p i a n e m
do wydzierżawienia od 1 paździer­
nika J914
p i e r w s z o r z ę d n y  p s n s y o n a t
w znakomitcm. słonecznem położe­
niu, o 14 pokojach, z dwumorgo- 
wym ogrodem. — Sezony zimowe 
w Zakopanom bywają znacznie ren- 
tbwniejsze od letnich. Oferty nad­
syłać: Kraków, Drukarnia Narodo­
wa, Wolska 19. 4885 2 8

n s p c i i G a n

w u/adowicacłi
poszukuje a s y s ie n la  lub  
a s y s te n tk i i u czn ia . Zgło­
szenia do Władysława Hom- 
mego. Nieprzyjęte oferty bez 
odpowiedzi. 4896 4 0

j r n  nifiiciK'1] \ m
w 3-ciem polu, wszechstronnie troso- 
wanv tanm do rprzedania (około 
260 K), Bliż>za wiadomość w Spółce 
rolniczej „Żniwo" w Dębicy.

4399 3 3

Jednorazowa próba ir te -  
kona każdego o jakości.

Koniaki kuracyjne, 
francusk ie , 
aiistryacKie,

4353 22 O w ig ie rs k ie
poleca

K I  O ini
nilKój, Mały RynuK
Za prawdziwość pochodzenia i 

czystość ręczy się.

GsouU młcda
wyuBZtatoona, poszukuje pokoju z ca­
lem utrzymaniem, na letnie mie­
siące, w zdrowej, górskiej okolicy, 
przy inteligentnej rodzime. Zgło­
szenia pod „Zaleska" poste rest 
Krynica. 4975 3 3

M aszyny
ręczne, nożne, używane, dobre, kra­
wiecka, nowa, 95 K, fortepian, pia- 
nola, lustro duże. obrazy, broń i t  p., 
zupełnie wysprzedsje się do 1 lioea. 
Kraków, Gołępia 5, sklep. 4996 2 5

I1 Mm w$m\
na Salw atorze

jest od 1 lipca b. r. pomieszkanie, 
składające się z 4-rech pokoi (jeden 
z osobnym wchodem), przedpokoju, 
kuchni, spiżarki, łazunki, werandy, 
z elektrycznem oświetleniem i wo­
dociągami, oraz ogródkiem, d i wyr a- 
jęcia. Bliższych wyjaśnień udzieli 
p. Czarnecki, ul. Gontyna 1. 5 tamże. 
.Mieszkanie to można oglądać mię­
dzy 2 a 4 po południu. 4976 3 3

|  I
a  Wydawnictwo Kasy Przezorności i Pomocy Warszaw 
|  skich Pomocników Księgarskich.

D am łow zki G. I,2arya M a g d a len a  . . . 
Gruszecki A . P r z e b u d z e n ie .......................

Tegoż antora poprzednio wydane:
H a n d y d a i ........................................   . . . ,
U źr ó d ła  w i e d z y ......................................... ...

Iwanowska M. (Teresita). U żrÓ £ei . . . .
Jastrzębska N . K ła m stw o  .......................
Konar A. M ło d o ść  P a n n y  M ani . . . .
Rapacki W . K ról h m y t ó w ...........................
Romocki L. M a z o w s z e ....................................
Szamota A . F o p ie l i s k o ....................................

Tejże autorki poprzednio wydane: 
O rły . . . . . . . . . . . . . . . . i
W p ło m ie n iu  ż y c i a .........................................

K
6 5 0
L 50

4: —
4-60

3 8 0
4 '—
5-20 
3-20 
5'20 
4 —

3-20
3 7 0

4-70 
3 2 0  
4 — 
7-80

G tm ajer K .  G”a f a l .....................................
Jokarzeirski Sz. " J b i e g ................................
Walewska C. f l ir t ,  M a łże ń stw o , G pinia  
Żeromski S  D z ie je  g r z e c h u ...................

Skład główny w księgarni 5045 l  3

Gebethnera i Ski w Krakowie
Do nabycia we ■wszystkich księgarniaah.

< J M i M ł t  » e e e M e « i

Do Bęsiom
tanio 3 pokoje, przedp., kuchnia, ła­
zienka i t d., na ivysokim parterze, 
od 1 lipca, nt. Aryańska L 17. 

4983 3 3

Maszyna do pisania
w dobrym stanie, tanio do 
sprzedania. Handel mebli, ul. 
Gołębia 5. 4964

670 sztuk sosen drzewa
budowlanego, gonnego, sprzeda Magistrat miasta Lipnicy 
Murowane] na licytacyi dnia 9 lipca 1914 r.

Cena wywołania wynosi 8519 kor. 40 hal.
Oferty pisemne należy wnosić do Magistratn najdalej 

do d n ia  9  lip c a  1914 r. godziny 10 rano i złożyć w tym 
terminie lOo/j wadyum do Kasy gminnej miejskiej.

W tymsamym dniu o godzinie 2-giej po południu od­
będzie się w kancelaryi miejskiej ustna rozprawa ofertowa.

Wszystkich informacyj udziela Magistrat tylko w środy 
i piątla przed południem.

Zwierzchność gminna w Lipnicy Murowanej, 
dnia 16 czerwca 1914.

Burmistrz
5043 i  io  J a n  P io tro w sk i m p.

P c t e t n i g  l o t a l
4—6 pokoi z kuchnia, w Rynku głó­
wnym lub w pobi-żn. Zgłoszenia: 
J . K, l  poste restante Krakdw- 
Bracka, tylko za okazaniem kwitu. 

4958 3 3

F J p l t U  kompletne, ozlubne, 
“  BaWaa w nadające się do skle­
pu galanteryjnego, okazyjnie do na­
bycia. Wiadomość: Wiślna 4, u do­
zorcy domu. 4955 3 6

U e m
z zabudowaniami i 3 morgami pola 
z sadem, do sprzedania tylko chrze­
ścijaninowi. Okolica piękna, górska, 
przy drodze kraiowej Zakliczyn—5-. 
Sacz. Bliższych wiadomości udzieli 
Urząd pocztuwy Paleśnica. 4942 5 6

Detektyw prywatny
zdolny, władający kimoma języka­
mi, -poleca się P. T. Publiczności. 
Rezultat w każdej najzawilszej 
sprawie osiągnięty, - Zgłoszenia: 
„Karta na broń 28.853" poste rest. 
Kraków 4806 3 3

Para dużych, ciemnych 4941 3 4

kasztanów
zaraz do sprzedania. Czechowski, ce­
mentownia, p. Trzebinia 2.

NAJWYŻSZE PŁOWY
ZAPEW N IA  ROLNIKOM

WŁADYSŁAW G R S 60W S K I
KONG. BUDOWNICZY

B i u r o  J a g i e l l o ń s k a  I I  —  T e l e f o n  10
wykonuj© robo ty  adaptacyjne, osusza wil­
gotne m ieszkania, kanalizuje  podw órza i b u ­
dynki, oanaw ia fasad y  z w łasnych rusztow ań.

5028 1 10

Leżaki ■ HoiucKI
5 » N O « Y

Lawn-Tennis. Krokiet. Rybołów­
stwo. Piłki nożne, Kręgle i kule. 
Przybory do kąpieli i artykuły tu­
rystyczne najtaoiej tylko u firmy

Spsrn  l  S itu  - - Krokto, Flousfiska 14.
4797 5 5

- - ■- -

" : *  , .........

M. BEYER i
K r a k ó w ,  S u k i e n n i c e  H r  *2 - 1 4

poleca

Nowości na sezon 1914:
B l u z k i  z  z e f i r ó w  a n g l p l ę M c i i ,  b a s y s t o w e  

i  j e d w a b n e .
H a M  p  ■łłjjei w a b i s Ł ,  j e d u a o n e ,  a l p a k o w e  

1 t r y k o t o w e  j e d w a b n e .
R e f o r m y  d a m s k i e  „ O d e i t a “  b a w e k d a n e ,  

f i ł  d ’E c o s s '=  1 J e d w a b n e ,  C z a r n e  i  k o ­
l o r o w e .  8331 9 O

i

I

Adom Zembrzycki i MHotpMii Z1
1

ma na składzie i poleca w wielkim wyborze karty artystyczne najsłynniei 
szych polskich i zagranicznymi malarzy — z wszystkich polskich galcryj 
i zagranicznych, jak: francuskich, d i-zdeńskioh greckich, szwedzkich, wło­
skich i t. d. P rp ie ry  listow e ńiałe i »o onwo najnowszych fasonów, 
w kopertach i kasetkach iuż od 20 b. B.bułkę na owijanie wazonów, 
papier nieprzemakalny woskowy do owijania słoi. Wykonuje a la minut 
bilety wizytowe z drukiem.Dla pp. studentów paski (odznaki) w naj- 

lepszem wykonaniu. 4965 2 12

1500 Gim. słoir.y
mierzwy, ozimej lub jarej, zda­
tnej na paszę i ściółkę, ma 
na sprzedaż Z arząd  d ó b r  
C h o rzeló w , p. i stać. loco.

4897 3 3

19-leuiia panna

W  J . C 3  J M  I S L S ^ s .
szuka miejsca do jednego lub dwoj­
ga dzieci, z mieszkaniem lub oez. 
Przyjmie też miejsce kasy erki w 
handlu lub jako Bprzeuiiwozjni. — 
Zgłoszenia (d E. HI. Nr 50 poste 
reitante Kraków, 4912 3 3

Harc na piegi
znana z dobroci, usuwa w 5 dniach 
gruntownie piegi, liszaje, opalenie 
słoneczne i wszystkie nieczystości- 
skóry, wciera się ją na noc, a rano 
zmywa twarz m ydłem  kw rato - 
w em . Cena maści 1 kor., mydła 
70 hai. — >Yj rób i skład w apte­
ce J. Niesiołowskiego w Tarnowie.

4421 10 10

E. VI 7751/13/23. 5041

Loykt licytacyjny.
Wskutek uchwały z dnia 3

czerwca 1914, liczba czynno­
ści E. VI 77 51/13, sprzedane 
będą dnia 1 Hpca 1914 r. o 
godz. 10 przed południem w 
w Tarnowie w drodze publi­
cznej licytacyi: towary modne 
męskie.

Przedmioty te można, oglą­
dać przed licytacją między 
godziną 9 a 10 przed połu­
dniem w Tarnowie w sklepie 
zobowiązanej.

C, k. S|J powiatowy w Tarnowla, 
Oddział VI, 

dnia 3 czerwca 1914.

Bt, SWlflTtf  pat. świat. Podtrzymywacz biusty m
Prawdziwy tylko z .  elonym wrobionym znakiem  „ l-uj iA-1. — Dostać 
m ożna w odnośnych lopszycli handlach ; jeś li gdzie niem a, to udać się 
tylko do wyłącznego fab ry k an ta  G Brucknera, Wiedeń, III., Rasumofsky 
gasse 24, Abt. 2. Z ażądać broszurki! 4784 3 6

4’. Ol 4 0

Bod HALLm  E 5 r a 2S Aakstryf-
Kąpiele jodowo-bromowe 
pierwszej jakości, najstar­
sze i n a jsk u te c z n ie jsz e  

źródlisko w Europie.
Skuteczne w chorobach kobiecych, wysieka h, chronicznych zapaleniach, 
dnie, gośćcu, zwapnieniu tętnic, zołzach, kile wrodzonej, nabytoj, w pro­

cesach następowych tejże i t, d. 5031 1 6
Prosnektów i wyjaśnień udziela Zarząd, —  Sezon od I maja do I października.

Sanatoryum Dra V. GERSTEL otwarte i w zimie.

SIATKI DRUCIANE
surowe lub cynkowane, ogrodzenia siatkov'e dla domów, 
will, ogrodów, parków, drut kolczasty, liny druciane do 
promów, materace druciane, meble mosiężne i żelazne, 
blachy dziurowane lub prasowane, poleca po cenach 

fabrycznych 1755 17 24

Hutter i Schrantz, Tow. £kc. w Wiedniu.
Cenniki IlLStr., wzory, kosztorysy wysyła się darmo i opłatnie. — 

■ Reurezentacya dl i Galicyi i Bukowiny
D, Kurzmann, Kraków. Mostowa 10/48. Telefon 1461.
DoBtac można także we większych handlach towarów żelaznych.

Łaraz do w yn ajęcia

■

12 m. długa, 6 m. szeroka, w Pałacu ripisiim. 
Wiadomość: , „ G s f o t a “ ,  K r a k ó w ,  P a ł a c  S p i& k ć .

-1090 9 0

*6 Ml. % M
znakomitej k a w y  p a lo n ej

ś poleca

Kraków. F loryanska 5 9 .'.
U w cga: 6*L rabatu dla Zwią­
zku Profesorów, Urzędników 
i Nauczycieli. 2669 31 o

Hatnśczy
uczciwy, z dobrem! świadectwami, 
znuidzie stało zajęcie od 1-go lipca. 
Kantyna w koszarach Obrony kra­
jowej w Krowodrzy. 6049

Poszukuje się

majątku z.emsldego
w obszarze około 100 morgów, z la­
sem szpilkowym lub innym, przy­
najmniej 20—30 morgowym, w oko­
licy Krakowa, z dogodną komuni­
kacją, Ofcrty z dokładnym opisem 
majątku i ciężarów, oraz podaniem 
ceny kupnu, przesłać najdalej do 
23 czerwca b. r. pod adresem Jan 
Godzicki, Kraków, Grodzka 47. 

5u51 1 2

Zakład artystyczno 
kamieniarski i budo­

wlany

J c t e f a  Kuleszy
naprzeciw cmentu 
rza w Krakowie, po- 
Biada wielki wybói 
gotowych pomników 
zpi&akowca, granitu 
i marmuru. Podej­

muje się wykonan!a grobowców » 
miejscu J111 orowincyi Tolef, 1359 

2651 110 0

t o t a n r a c n w dnżem miej­
scu kąpielowem, 

pod korzystnemi warunkami do wy­
dzierżawienia. Wrad. „Hotel Vi- 
ctoria", Krynica. 5047

Pies policyjny
prawdziwy „Boh eTm au11, piękny 
okaz, wszelk j zalety, rod—ce kilka 
razy premiowani — obecnie w ręku 
urzęd. palmy i krymin., tanio du na­
bycia Zgło-zeni i „W ierny  100" 
poste restante Krabów. 5033 1 2

M'003 nauczycielka
z dobremi poleceniami, z metodą 
frcbiowską, rysu n n i w y tsze , po
szokuje posady, przez biuro Stowa­
rzyszenia Nauczycielek, Kraków, 
Karmelicka 32. 5053 1 3

B i s  nisfa-w irtuoz, udzielałby chę- 
“  tnie lekcy.,, na wakacyach na 
wsi, w zamożnym domu. Jako słuch, 
filoz przyjąłby również inną płatną 
lekryę, Zgłnsz. pnd „W alaa 24“ 
p zyjmuje Aiminist. „N. Reformy". 

5052 1 3

. . 4  przemysfnwieE
peszukuje adinin>stracyi k imienicy. 
Zgłoszenia listowne: jŁ, Y. 2f)0 
przyjmuje Aóimnistr. „N Reformy". 

4539 2 2

P o sz u k u je  si^

fyfiwńilfa-mi !tll[
z dłuższą praktyką, na prze­
ciąg paru miesięcy. Zgłosze­
nia pisemne z odpisami świa­
dectw i podan.em warunków 
nod adresem: Stanisław Osza- 
cl:i, architekt, Chrzanów.

5015 2 3

sa le  m l
narożnik ul. Czarnowiejskiej i Gra­
nicznej, są bez pośrednictwa do 
sprzedania. Wiadomość: Czarnowiej 
ska 5. 5037 1 2

Doszukuję “ Jjgs
k ow ie m ieszk an ia  u m eblow a­
n ego, o 2 pokojach, z kuchnią, od 
1 lipca. Mieszkanie może być tylko 
w parterze, lnb na I piętrze, w po­
bliżu tramwaju. „A. B.“ poste re­
stante Kobierzyn koło Podgórza. 

497s 2 2

Raćziw iłłowska 7
do wynajęcia zaraz

3 pokoje, przedpokój, kuchnia, na 
III piętrze, słoneczne. Wiadomość: 
na miejscu lub u właściciela, ul. 
Andrzeja Potockiego 7, II piętro. 

4998 2 3

I© t© r ^enS'70nat— re'stauracya Hele- 
ł  B i,y Schwarz w Żegiestowie. — 
Pension od 5 koron. Kuchnia zdre- 
wa. Piospokt zadaimo. 4924 3 5

Serki cwcze
„oszcaypk

Pakiet pocztowy, 10 sztuk, 
12 K franko za za.'czką, wy­
syła firma K a z i i m e r z  
d w o r s k i  w  I S o w y i r i  
T a r g u .  4992 3  3

i  ł?oh<j i
lub dwa razy po 4, z komfortem, od października. Zgłoszenia do biura 
przewozu mebli i wynajmu mieszkań. — Firma Ropski, G'>łe5=- -

4960 2 3

,/f.

-.kupców
5044
z odbiorcami do prywatnej sprzedaży nowego, za świetny 
uznanego, patentowanego wynalazku, który bezwarunkowo 
obudzi zajęcif W S ty sik ic t stadeł małżeńskich. Przy co­
dziennej 1—2 godzinnej Czynności B ita  się w  prz& Ciaąu 
roku zarobiC ii&jmntej 4—5000. Kapitał niewyata
g au y . nożna roznocząć interes kilkoma koronami. Zastępca 
nasz zatrzyma się od czwartku 18. do soboty 20 czerwca 
w hotelu itoyal w Krakowie i chętnie udzieli wyjaśnień

Nr ins. 33 5055 1 3

M A Ł A  L I C Y T A C Y J N A
c. k, bądu powiatowego cywilnego w Krakowie, 

ul, sw. Tomasza I. 29.
W sobotę dnia 20 czerwca 1914 i w dnie następne o godzi­

nie 9 rano będą sprzedane:

OitFstsy olejne da-wnSeJsjiyefa 
'  m a i a r z y .

Kraków, dnia 17 czerwca 1914.
Bliższe szczegóły na tablicy przed Halą umieszczone.

S f ó r ®  —  mMmmd a c S s
i m ożna ocalić przed  koniecznością  k o szto w n eg o  i trudnego

zerw an ia  gon tów  i w ym iany w iązania  d ach ow ego  na now e

j f c d . m . i ć s  praez p i * n r « i s . =

P R A W D Z I W A "  A S F A L T O W A  P A P A
k tó r e j n ig d y  n ^ z e m  stnar@ ^ a ć  n ie  tr z e b a

a to p raw ie b ez namnożenia naw et n a j b a i ^ a s s i a j  z g a i l y c h  g o n t ó w ,  jłjujł 

C & uy b a r d z o  p r z p > t ą p n e .  T y s i ą c e  r c l e r e a c y i -  »03i 5 6

W  O f e n  y ,  k o s z t o r y s y  i  p p ó b k i  w s  s y i a  s e s p i a t n  l e  "3^ J

w v ł ą c z ; ;y  z a s t ę p c a  n a  g a l i c y ę  i b u k o w i n ę :

EB £VŁ ńbef, , l TV ¥ lr ul. 1© l !
Przedsiąbiorsiwo iect u. 1 iahf .o dostaw budowla^yob.

F- s c z r ^ i B  S ? Ę  S A M I

a  REUMATYZMU B E Z PŁ A T N IE
TEMU ROZRYCIU Z&WBZIĘCŻABf ŻYCIE.

ł #->. .

F otografia  ta  daje  w ierny obraz 
m ego Ltanu r.drowia, gdy ciężko 
chorowałem  n a  reum atyzm  i  po­
dagrę. Jedyn io  osoby cierpiące, 
lub  któro itiedyś c ierp iały  na  
reum atyzm , po trafią  sobie wy­
obrazić okropne m ęki, które prze­
szedłem . T eraz  pozbyłem się togo 
zapełn ia , i  r.ały p ra w  s czas po- 
św ięcam  n a  przynn-si :nio u lg i 
innym . Ju ż  w 15 roku życia 
chorowałem  na  chroniczny reu­
m atyzm  (p.erw szo oznaki te j 
choroby ukazały  się, gdy m iałem  
ledw ie 8 la t) . W szystk ie  moje 
członki ponapuchuły i w ykrzy­
w iły  się  do teg o  stopnia, że n ie ­
ra z  bytom ty lko bezradnym  k a ­
lek ą . Przez d ług i czas wypróbo­
w ałem  w szelkie istn ie jąco  lek a r­
stw a, biorąc je_ bez przerw y w 
c ią g a  w ielu  m iesięcy, lecz za­
znaw ałem  jedynie  chwilow ej u l­
g i. R ok w ięc upiywa* po roku, 

. . i w  c iągu  przeszło 20 lal; okro­
pnych m ęczarni, choroha t a  zdołała (pochłonąć na różne lek i prawie-żo 
w ielk i m ają tek , bez najm niejszego  jednak, o sku tku . V. reszcie sam cm a 
m i się  udało utw orzyć p re p ara t, .dzięki którem u, zupełnie zostałem  ule­
czony. T eraz  zaś uw ażam  to sobie za  obowiązek zaznajom ić każdego 
z t ą  cudow ną recep tą .

K ażdy  cierpiący na  reum atyzm  cz-7 podagrę, w  jak ie jko lw iek  postaw , 
pow in ien  niezw łocznie nap isać  mi, bym m c nadesła ł z a p e łn ie _  bez­
p ła tn ie m o ją  receptę. N ie w ysy ła jcie  p ientędzy, Życzę sobie dać 
go K ażem u zupełnie zauarm o i przekonać każdego, co ten  © odek po­
trafi zdziałać, Z ałączona tu ta j  fotografia w skazuje  sk u tk i tych  mewy wo- 
w aych m eczam i, k tó re  przoz ty le  l a t  przecierpiałem . M ożliw e z, 11 (Vy, 
czy teln icy , podobne przechodzicie m ęk i: m oja recep ta  d aW a u u i lezwłoczną 
ulgę, a  po k ró tk im  czasie zupełnie w yleczy . P re p a ra t ten  o lu r u ję  te raz  
każdem u zupełnie bezpłatn ie.

O ile  później zachodzi po trzeba, środek ten  je s t  ao nabycia praw ic 
we w szysćkiah ap tek ach  i sk ładach  aptecznych, k tó re  ju z  dobrze zn a ją  
tt-C nadzw yczajny  p rep ara t.
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